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Wajiócie z podziemi! 
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W dobie uiewoli kryć Się mu- 
sieliómy z pielęznowaniem  1IKZUĆ 


naredowych, z pracą dla wydoby- 
cia Otczyzmy z jarzma. Pokoiert'osn 
całym spisltować wypadło w pod- 
ziemiach, zanin dzień włulki nie 
(wymowadrzi walej zewu Polski 
na słońce, 

Zdawaloby się, że odtąd kons- 
piracja u nas przejdzie do historii, 
pozostanie w mramńęci iedynie jako 
przykre nieszczęsnej owej epoki 
sigmum; zdarwvacby się, że ten przy 
mus ukrywania  uajwznieślejszych 
idealów, najszłachetniejszych po” 
czynałi nazbyt był bolesny, hy 
forma przezeń narzucona mogla 
ostać się w nowem życiu, już złotą 
tarczą wolności osłoniątem. 

Spiskowanie pod kasem dobra 
Ojczyzny w Państwie tak rozłicgie- 
mi swobodaani, jak Polska obdarzo- 
nem, zakrawa na  nieprawdopo- 
dobny paradołes. Jeśli bowiem pole 
pracy  państwowo-twórczej dla 
wszystkich stoi otworem, jeśli ką- 
áy bez obawy może wygłaszać 
swoje przekomania i werbować m 
wyznawców i bronić swych laseł 
wsztiką legalną bronią — to pocół, 
va miy Bóg, zstępować, jak za 
dawnych czasów, pod powierzchnię 
ziemi, tajemoóczością ostaniać scha- 
;dzki, wiązać uczestników specjal- 
nymi śłubami, stwarzać sądy Femy 
i zaęcznymi wyrokam godzić w 
tych, co na imnej drodze chcą ten 
sam cel osiągnąć, ubezpieczyć mit- 
'padległość Oiczyzm ? 

A jecdmak... 

Połska stała się, nestety, zno- 
wu krajem nieprawdopodobieństw. 
Dzieją się u mas rzeczy, które w 
słuszne zdumienie wprawić mszą 
każdego, nosiadającego oczy ku 
patrzemiu. Mamy własne Paiistwo, 
mamy w nem tyle wolności, że 
'niestety i jakże często przeradza 
Się ona w swarwolę. a iednak, mi- 
mo wszystko, dałei komspirniemy! 
Mózgi polskie pod obcem jarzmem 
do tego stopma  nasiaknęły prze- 
świadczeniem o konieczności kons- 
pirowama, że i dzisiaj dachowuią 
wierności tei formie walki, jakkol- 
wiek straciła ona wszełką rację 
bytu... 

[Ha tego życie nasze państwo- 
we chroma i utyka i z tyłu nie- 
ustawie trudnościami walczyć mu- 
si. A trudności stwarza Się nieraz 
dla tego tytko, by konspiraofi na- 
dać bodai pozór. iż bez niej obejść 
się mie można W kużmiach głęboko 
przed śwńrtłem dmia ukrytych, kuje 
się tarany dla zdobycia warowni 
przeciwników, a ilaż razy kończy 
się na tem. że owe tarany godzą 
,w Państwo! 

Sposobem masońskim 


naichęt- 


Lwów, ul Podwale 3 (Tel. 73) 
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Wychodzi codziennie wieczorem, 
Cena pojedynczego 
ogzeniplarza 
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Uznanie wschodnich granic Polski 


Sprawa ta ma być w<rótce przedmiotem rozwa- 
żań mocarstw 


tTelcionem od naszego korespondenta). 


WARSZAWA. (M.) W kołach politycznych mówią, że na 
terenie polityki międzynarodowej ma być wkrótce poruszona 


myśl uzania przez mocarstwa wschodnich granic Polski, 


Znamienne słowa p. Ri 


pfantego 


Przewódca Ch.-D. potępia gloryfikowanie zbrodni 
na osobie ś. p. Narutowicza, 


Kułuarowe plotki o porozumieniu Chadecko-Fiastowskiem. 


Warszawa. (M). Prasa stołeczna, 
omawiając woezorajszą debatę nad 
exposé Ministra spraw zagr. Skrzyń- 
skiego. stwierdza zyadzia, że dy- 
skusja stała na bardzo wysokim po- 
ziomie. 

„Kurjer Poranny“ dodaje, że jed- 
rak dałeko większe zainteresowar 
nie, aniżeli polityka zagraniczna, 
zwracał ten mowy posła Koriante- 
g0, wcale pojednawczy w stosunku 
do obecnego Rządu, a nadto zwrot 
użyty przez leadera Cl.-D. eli, po- 
tępiaijący niepojęte stanowisko pe- 
wnej części prawicy w związku z 
gloryfikowaniem morderstwa na o- 
sobie śp. Narutowiczą. Pos. Korian- 
ty wyraził nawet zdziwienie, że pro- 
kuratosja nie Ściga tych, którzy 


zbierają pieniądze na pomnik „św. 
Eriglusza"'. „Kurier Poranny“ zazna- 
cza, że powiedzenie to. pos. Korfen- 
tego zmairiomuje pomiekąd rysę w 
iednolltości zapatrywań prawicy na 
rałę samowoli jednostki w  społe- 
czeństwie. 

Że słów pos. Korfantego ukuto 
riezwłocznie szerez plotek mało 
prawdopodobnych odnośnie do rze- 
komego porozumienia miedzy Ch.- 
D-cją i Piastowcami wraz z dalszemi 
kombinaciami parlamentarno-rządo- 
wem, Zarówno isednak Piastowcy. 
jak i członkowie Ch.-D.-cjii z ebu- 
rzeniemm odrzucają te podejrzenia, 
coby dowodziło, iż całą wiadomość 
zaliczyć należy do rzedu zwykłych 
plotek sejmowych. 


C E E A A "ZHR: WCJEONSEKZENA 


niei na tajnych konwentyklach ob- 


myśla się środki skutecznego (ich 
zdanieni) rad sposabu. A może 


jest nawet coś prawdy na tem, że 
masoneria nietylko wzoru dostar- 
czyłą, lecz nawet zapuszcza chyl- 
kiem korzenie tam, gdrie grunt dia 
sjej podatny — że wciąga nic- 
bacznych w wiełką sieć niedocie- 
czonej konspiracji międzynarodowej 
trudnej do pogodzenia z zadaniami 
narodow emt. | 
Owe „kHberuim  conspiro* — to 
jedna z  naigłobszych skaz na 
zwierciadle naszych stosunków poe 
ltycznych. W jakże trudnem po- 
łóżeniu stawia ono pracę każdego 
Rządu. Musi Rząd ciągle Hczyć się 
z czynnikami nieokreślonymi i nie- 
tuchwysmyrni, brnąć przez las ciem- 
ny, stąpać po gruncie podminos a- 
nym. Deprawują sie miepotrzebnem 
konsprowamniem umysły i Idea pań 
stwa praworzadiuego coraz bar- 
dziej oddała stę, zamiast wśród nas 
zamieszkać. A jeśli fanatyzm kons- 
piracyjny trafi ma grunt podatny 
| ba chwile zapałną, wówczas -— 
widzietiśniy przecież jak  łatwę, 


iżby 
iepowetowate 


iżby wypad} grom tragedii, 
stało się wielkie, 
mieszczęście! 
Doszliśmy wszyscy do prze- 
konania, że tak, jak przez pierw- 
szych lat cztery działo się w no- 
wej Polsce, dałej dziać się nie mo- 
że. A jeśli ma nastąpić naprawą, 
to dokonać się ona może jedynie 
drogą jawnej pracy dla Ojczyzny 


z zaniechaniem  pronuncjamentów 
działających pod pieczęcią ta- 
iemnicy, 


Polska wszystkim swym synom 
przyznała równe prawo do ugrun- 
towania jei potęgi i chwały. Kry- 
cie się po zakamarkach spisko- 
wych to uszczupianie sobie sano- 
chcąc tego prawa, lecz zarazem — 
to w znacznei mierze uszczuplanie 
GwochośŚści dążeń. choćby nalszia- 
chetniełszych. zamysłów choćby jak 
rozumnych. 

Wiec Ojczyzna 


shisznie wola 


do tych, co konspiraciami chca ią 
Talować: Jeśli mnie miłinecie, 
wyjdźcie z podziemi, bo niegodne 


są synów wołnego narodu! 
— 


Redaktor Naczelny: SERZY KORARSIKI, 
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Ze spraw ruskich. 


Chwiłowe  zawiesrenie broni. — 
Baczyński zwycięża, — BRowełacie 
„Zemi i Wof“. 

Lwów, 13. mtego. 

(W). Woina domowa, która wy- 
buchla w ukraifskiej pantji trudowei, 
odbila sie głośnem echem nietylko w 
prasie ukraińskiej, lecz także pol- 
skiej, znałazła się obecnie w stadjitm 
chwiłowego zawieszenia broni. Do-. 
tychczas „zwycięstwo“ jest po stro- 
nie dra Baczyńskiego. a apozycia, 
kierowana bardzo sprytnie i dema- 
gowicznie przez starych wygów po- 
litycznych A. Barwrmńskiego i Budzy- 
nowskiągo, tudzież „bagobojnego”* 
proboszcza Św. Jura ks. Kumnickiero, 
wyczerpawszy wszystkie swe angu- 
menty, musiała zamilknąć. Z dysku- 
sii przeprowadzonej na ten temał w 
prasie ukraińskiej, specjalną uwage 
zWpÓCIĆ naley na rewełacje organu 
ukraćńskiej pami snojalno-demakra- 
tycznej „Zemla i Wola“, który genc- 
zę sporu obecnego odnajdye aż w 
zeszłorocznej konferenci genueń- 
skiej i potwierdza ówczesne donie- 
sienia prasy polskiei o knowaniach 
dra Patruszewicza z kolszewikami. 

„Psczątkowym punktem sporów, 
—- pisze „Zemlia i Wola“ — okazuje 
się konferenca genmreńska w za- 
szły roku. kiedy to „dyktator“ Pe- 
tuszewicz zawiódł sie w manack 
swoich na eniente i rozpoczął per- 
traktacje z Rakowskim. Do iakiezo 
doszło porozumienia między oby- 
dwoma, nam nie wiadomo. Lecz już 
sam fakt, że Petszenicz pertrakto- 
wał z Rakowskim. nastrołł naszych 
patriotów małomieszczańskich wro- 
go doswsgo naczelnika zwierzchni- ' 
czego. Rozpoczęły się nieporoztmie- 
nia w samym rzadzie, wzelędnie sfe- 
rach emigracyjnych. zbliżonych do. 
|Pttruszewicza. Epilogiem tego były 
starania opozycji znieść dyktańure, 
a przeprowadzić parlamentaryzacię 
rzedu, lecz w samym kraju". 

Zkstowany wyżej istep z arty- 
kulu „Zemłi i Wəh}“ potwierdza 
itafztrpołniej informacie nasze. poda- 
ne ubiegłego tygoda, że podłożem; 
całego sporu ebecnezo są nieporozu- 
mienia między emieracia, a głównie 
dr. Petruszewiczem i kierownictwem 
partii trudowej w kraju. 

Zgodnie z naszetmń. wówczas 8- 
głoszonemi imformacijami, nie zaprze- 
cza. Zemla i Wola* pewnym ten- 
dencjom ugodowym, nurtującym o- 
zecnie w obozie trudowym. 


„Patrio nagi — pisze „Zemlja i 
Wala -- którzy swa ideołogta poli. 


tyczną zbliżają stę raczej do barru- 
azyjnej Polski jak do Ukramy ra- 
diańskiej, rozpoczeli przy każda: 
sposobności mamiestować to swwvie 
stanowisko polityczne. Potem za-| 
czeły się wśród niektórych kadzi; 


| z 

| 

(którym przyjadła się już dotychcza- 
jowa polityka opozycyjna i którzy 
mie mogą doczekać się powrotu bu- 
Ifetu sejmowego. bodaj w Warsza- 
wie budzić instynktownie nastrme 
izbliżone do ugodowych". 

„. Organ ukr. socialnej demokracii 
stwierdza w końcu, że akcja ugodowa 


niema na razie (pokyszczo) żadnej | 


„GAZETĄ LWOWSKA“ 3 dzia 14. kutego 1923. 


realnej podstawy, przyznaje jednak, 
żę tnudno przewidzieć, jak skończy 
słę ta walka neurasteników polity- 
cznych. „Pod żadnym warunkiem — 
kończy minorowe „Zemla į Wola“ 
(b. „Wpred*) — nie wzmacnia ona 
„irontu narodowego“, a może także 
Goprowadzić dò zupełnie niepożada- 
nych następstw, 


Pod jarzmem sowieckich carów. 


Pozzaczliwe rełożenie Polaków, pochodzących z b. Galicji, — 
Rząd sowiecki odmawia im prawa ob;w:te.stwa polskiego. — 


Ruscy „Galicjanie“ narzędziem 


gnębiclelsiiem w ręku sowie- 


tów. — Apel o pomoc do Rządu polskiego, 


(Korespondencja własna „Gazety Lw.*). 


Pogranicze polsko-sowieckie 
; w lutym. 


Na prawobrzeżnej Ukrainie, w 
szczegó!ności w powiatach bracław- 
skim į bimańskim pozostaje dotych- 
czas wielu Polaków, pochodzących z 
b. Galicji. Dò czasu istnienia b. Au- 
strji, Polacy ci traktowani byli przez 
władze rosviskie iako poddani au- 
strjaccy, W r. 1919 Polacy ci uzy- 
skali od konsulatu polskiego, urzedu- 
lacego wówczas przejściowo w O- 
deasie dokumenty, przyznające Po- 
tkom obywatelstwo polskie. 

. Po utwierdzeniu się wladzy so- 
wieakiei na Ukrainie poczęło wzra- 
stać prześładowanie żywiołu poi- 
skiego. Moc prześladowcza objęła 
również tych Polaków, którzy mieli 
dokumenty zaświadczające obywa- 
telstwe polskie. Na protesty ż za- 
rzuty ķwalcenia traktatu ryskiego 
odpowiadałą władze sowieckie, że 
„traktat ryski, zawarty wówczas, 
gdy burżuazja polska dugiła państwo 
sowietów za gardło, dziś dla Rosji 
sowieckiej nie istnieje”. 


Przy tym stanie rzeczy Połacy, 
'obywatele państwa polskiego, ska- 
‘zani są na pastwę i samowolę władz 
sowieckich. Grozę tego taktu zwięk- 
‘sza ponadto ta okoliczność, że w so- 
wieckich urzędach  administracyj. 
nych, zwłaszcza w, powiecie huniań- 
skim, personal biurowy składa się z 
emigrantów ruskich, t. zw, „Gali. 
'cian*, którzy do żywiołu polskiego 
na Ukrainie odnoszą się z fanatycz- 


ZEE) 


Prawa kaprysu. 


(Krwawe pasmo morderstw i wolen. — 
Dziwne łańcuchy przypadków, — Czy 
przypadek Istnieje naprawdę? — „Nie- 
Szczeście zawsze chodzi w parze.* — 
Teoria „pozytywistyczna“ i psvchologi- 
czna. Serje niewytiumaczdółe. — 
Znakomity sposób mz „pecha“ życiowe- 
„go. — Wielkie „prawo wyrównmia“.) 


l. 
Lwów, 13. lutego. 
Nerwami Świata tarznął w ostatnich 
tygodniach caly szereg zamachów 


morderczych. Skrytobójcze morder- 
stwa, o podkładzie politycznym, uwień- 


czone przeważnie śmiercią ofiar, 
wstrząsnęły opinją Polskl Francji. 
'Nier:htc. Bulgari, Weglera. Onegdaj- 


.sze ohydne! zamcgdowanie metropolii 
ty Jerzego w Warszawie, dodało do 
tego krwawego różańca nowe ziarno 
purpurowe... 

Zdawaćby się mogło, że na mózg 
łudzkości padła jakaś szkarłatna plama 
„abłędu krwawego. Bo rzuca się wprost 
„w oczy, że to pasmo mordów jest jak- 
by przedłużeniem, iakby jakąś historv- 
czną „ariergarda“ łańcucha wojen, któ- 
Fy od tylu lat snuje się niemal nic- 


|przerwanie. Wszakże pokolenie obecne 


U 


ną nienawiścią. Polacy wspomn'uni, 
w razie udama się do urzędu po ja- 
kąkotwiek pomoc tub informację o- 
trzymują stalc odpowiedź, że „Gali. 
cja de Polski ġe należy, wobec cze- 
go z niej pochódzący, nie mają praw 
obywatelstwa polskiego“. Do rzędu 
najbardziej zajadłych Polakożerców 
w powiecie humańskim należą „Ga- 
licjanie*: Adamowicz i Bodnar. 

Ta opuszczona i skazana na za- 
tratę ilość Polaków, o których. wy- 
żej mowa, daremnie czeka na pomoc 
rządu polskiego i działalność naszych 
urzędów repatriacyjnych. 


W prasie pojawiły się niedawno 
wiadomości, że akcja repatriacyjna 
ma być wkrótce zakończona. Re- 
szta zarejestrowanych na listach re- 
patrjacytnych Polaków ma w naj- 
bfższych miesiącach powrócić do 
Polski. Dechodzą mnie Informacje, 
że wielu Polaków dotychczas nie 
objęto odnośnymi spisami. Zapytać 
wobec tego z naciskiem należy, czy 
polskiemu przedstawicielstwu na U- 
krainie znany jest okrutny los pol- 
skich obywateli na prawobrzeżnej 
Ukrainie? Sądzimy, że bizantyńska 
interpretacja traktatu ryskiego ze 
strony władz sowieckich spotka się 
ze zdecydowaną odprawą naszego 
rządu i że ten potrafi uratować dla 
Polski liczne szeregi Polaków, cze- 
kających na powrót do Polski. jak 


na zbawienie. Iks, 
se 

narodziło się | dojrzało — rzec moż- 

na — przy huku granatów i dziwacz- 


no-barwnych błyskach szrapneli. Ogrom 
zdarzeń „Wielkiej wojny“  przysłonił 
nam tę prawdę, niemniej jednak istnieje 
ona i obowiązuje. Wojna chińsko-japoń- 
ska, grecko-turecka, hiszpańsko-amery 
kańskka. włosko-abisyńska, angielsko- 
boerska, rosyjsko-japońska,  włnsko- 
turecka, dwie wojny bałkańskie i wre- 
szcie ten kłąb wojen, zwący się .„Wiel- 
ką wojną” — oto krwawe pasmo, któ- 
re przewinęło się złowrogo a chyż9 
przez dzieje ostatnimi czasy. A obecnie 
znowu uwaga całego Świata cywilizo- 
wanego skupiała się przez długie dni na 
mrocznej od mgieł alpejskich Lozannie. 
gdzie w cichvch zwykle, a teraz zz- 
pełnionych ludźmi komnatach kantonal- 
nego pałacu grono łysych lnb srebrno- 
włosych panów nawiązywało z trudem 
subtelne. wciąż rwące się nici porozu- 
mienia. Niestery — napróżno! Nowy 
rozdział „Wielkiej wolny“ rozpocznie 
się lada chwila — jeśli tylko mż w tei 
chwili się nie rozpoczał.. Rzecby moż- 
na zaiste — używajac żargonu graczy 
w rulete — że wpadliśmy w iakaś po- 
tworną serje „rouge'ów*... 


ca Cm (W ZG MZ (ZY ” |. WZ Ją 


Czy obserwowalłście kiedy bieg kul- 
ki ruletowej? — Małuchne cacko z ko- 
ści sieniowej, z subtelnym, charaktery- 
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Walka o prowizorjum. — Podatki, — 
Karacz, składany zaborcom. — Oi- 
czyźnie należy się więcej. 
(Korespondencja własna „Gazety Lw.*). 

Warszawa, w lutym, 

Przez dwa dni toczyła się w 
Sejmie zacięta walka o uchwalenie 
Rządowi 3-miesięcznego prowizo- 
rum budżetowego w sumie 1200 mil- 
jardów marek. 

W długiej dyskusji wyróżniły się 
szczególnie dwa przemówienia: p. 
Ministra skarbu i posła Diamanda. 

Z telegramów znają już czytetni- 
cy dbie te mowy, wiedzą, w jak do- 
broduszny sposób p. Minister Grab- 
ski zadawał opozycji ciosy nie do 
odparcia, tak, jak to umieią tylko 
nieda wm przyjaciele... 

Przy sposobności omawiania pro- 
wizorium budżetowego poruszono 0- 
gólnie sprawę sanacii i finansów, a 
dłużej zatrzymywamno Się nad kwe- 
stią podatków. I na ten punkt zwró- 
Gić pragniemy uwagę czytelnika. 

W  znakomitem przemówieniu 
swojem p. Minister Grabski podkre- 
śNi humorystyczne wprost normy o- 
podatkowania rolnictwa i przemysłu, 
wskazując na konieczność powrotu 
do norm przedwojennych. Z naci- 
skiem podkreślił, że o tyle wyższe 
redatki przedwojenne składane były 
przecież państwom zahorczym, gdy 
Gziś dla własnego ponosić mamy cię- 
żary. To też normę przedwojenną u- 
ważą za właściwą tylko dła warstw 
stojących na najmższym stopniu do- 
brobytu. Niepodległa Polska bowiem, 
ieżeli ma dojść do potęgi i siły, „a 
my przacięż chcenry dojść, musi ło- 
żyć więcej niż państwa zaborcze — 
musi łożyć na zbudowanie trwa- 
tych podwalin przyszłości. Te więcy 
nadwyżkę ciężarów, która Polsce 
jest niezbędna, ponieść muszą war- 
stwy zamożniejsze, zresztą najbar- 
dziei zainteresowane w sile tego 
przedmurza, chroniącgo Świat od, 
destrukcyjnych pędów sowieckiego 
KOMUTEZT: U. 

Tę samą myśl poruszył poseł 
Diamand, idąc! jednak dalej niż Mini- 
ster Grabsiki, żądał, by wagóle prze- 
kroczyć normy przedwojenne. | mo- 
tywował to podobnie: Polsce należy 
stę od nas więcej, niż mocarstwom 
zaborczym. 
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stycznym, drażniącym 
zawodzi tan dziwaczny po wirujące! di- 
cho terczy barwy czarno-czerwonej. 
Setki oczu śledzą z wytężeniem bieg 
białego gońca szczęścia, setki serc to- 
warzyszą mu trwożnem biciem w jego 
podróży kapryśnei. Wreszcie trzask nie 
co głośniejszy: kulka zwalnia biegu, 
podskakuje uderzona brzegiem metalo- 
wej Ścianki, odgraniczającej numer od 
pól sąsiednich, i wpada wreszcie w 
przegródkę. Dostojny „Ojciec Przezna- 
czenia" — jak go zowie Maeterlinck — 
Los, wypowiedziaf się, naznaczy! czoło 
jednego z graczy stygmatem szczęścia. 

„Przypadek mi sprzyiał* — oto tłu- 
'naczenie. nic nie tłmmaczące, które sły- 
Szy się najczęściej w kołach graczy. 
A jednak... 

A jednak przypadek, ten kapryśny 
Pan życia, wyróżnia nieraz zdumiewa- 
jąco pewne jednostki. Splata zdarzenia 
w życiu często w tak dziwne łańcu- 
chv.. Mimowałli musimy przypominać 
sobie wtedy starą prawdę. że — niema 
przypadków, że to. co chrzeimv mia- 
nem przypadkn. to tylko wynik olbrzy- 
miego łańcucha ukrytych przyczyn. ' 
zwiazamych z sobą w całość logiką że- 
lezna; w owej tajemnej. zakulisowej. u- 
kryte] przed naszemi oczyma grze 
przyczyn leży też wytłumaczenie zdu- 
miewałacezo faktu: występowania pe- 
wanych zdarzeń, na pozór zupełnie przy. 


nerwy trzaskiem 


Ta myśl przeniknąćby 
iafknajętębiej do serc narodu. 

Płachiśmy ongi haracz naszy: 
przywiaszczyciekam. dawaliśmy hi 
w ręce Środki na musyllkacię j gar- 
mamnitzację naszych dzieci i młodzie 
ży, na te szkoły, w których zmusza= 
no je do odmawiania pacierza po nie 
miecku, lub w których kazano im 
niewinnemi ustami powtarzać osz- 
czerstwa na własną ojczyznę. Płaci 
liśmy na więzienia i katorgi, w któ- 
rych dręczono naszych bohaterów; 
płaciliśmy na połicię i żandarmów, 
którzy śłedzili, czy dusza połska nie 
zaczyna budzić się ze snu niewoli; 
mMaciliśnty na armie, których bagn 
ty zwrócone były przeciw naszym 
rieprzedawnionym aspiraciom i dą- 
żeniom politycznym; łożyliśmv na 
niszczenie naszej kultury, na pogra- 
żenie nas w ciemmośŚci i upadku mo- 
ralnym: cierpliwie, cicho i postuszmic 
składaliśmy dziesięcinę  cesarzom 
ną... naszą zagładę. 

A dziś, czyż mamy wahać sic, 
oglądać, rachować, gdy chodzi o żu 
cie Polski, o życie nasze jako naro- 
du między narodami jako sily pań. 
stwowej jako niezależnego czynni- 
ka cywilizacji?! 

Czy mierozumnie zamykać się 
będziemy w  ezoizmie osobisiym, 
gdy każdy grosz, dany Państwu, 
stoma  groszam! wrócić się nam 
nusi, nawet w osobistym naszym 
majątku?! 

Zdaje się, że zrozumienia tych 
rzeczy nie brak ani po prąweń, ani 
po lewej stronie Izby. [ tu i tain 
podkreślano, że ©mflacja. marki, wy. 


wołana brakiem dostatecznych 
wpływów do Skarbu, jest naigar- 
szym ze wiszysfkich rodzajów po- 


datku, gdyż wywołuje spadek wa- 
luty i drożyznę. 

. Zroziwnienie jest: jakże iednak 
ze zrozumieniem tem pożodzić tę 
opczycję dla opozycji, to odrzuca- 
nie wszelkich wniosków: rządowych 
zmierzających do uporządkowania 
spraw finansowych. do stopniowej 
sanaci stosmków ?! 

Zobaczymy wreszcie, jake be- 
dzie stanowisko prawicy w stosun- 
ku do pradektów podatkowych, któ- 
re Rząd juwż wniósł do Sejmu i któ- 
re staną się zapewne już w tych 
dniach przedmiotem obrad przed- 
stawicieli narodu? A C. 


padkowych — seriami, 
w grupy, 

Moment ten nasuwa się mtmowoli nie 
ustannie pod uwagę każdemu czytelniko 
wi prasy perjodycznej, każdemu ol'ser- 
watorowi życia. Za.owno «w Cziedzinie 
życia politycznego (np. poruszona po- 
wyżeł serja morderstw  ».svcznuch 
lub serja wojen), jak i w obrębie życia 
ptywatnego, zarówno w życiu jedno: 
stek, jak i narodów całych, występują 
serja zjawisk nieustannie. Fakt ten 
spostrzec się też daje zarówno w przy 
rodzie żywej, jak i martwej. zarówno 
w dziedzinie drobnych przypadków żYv- 
cia codziennego. jak i w występowaniu 
katastrof druzgocących setki istnień 
ludzkich. Ba, nawet przysłowie ujęło 
go. mówiąc, że „nieszczęście zawsze w 
parze chodzi“. 

Czemże tłumaczy uauka łub przynaj- 
mniej czem próbuje tłumaczyć ową za. 
dziwiającą umiarowość? Czy nda siłe 
kiedyś zamknąć owe „serje“ w obręb 
praw łakowych? Czy można dziś prze- 
widzieć kształt owych praw | wałor 
ich dia życia kołthrahego i cywiliza. 
cyjnego ludzkości? Oto garść pytań, 
Które coraz częściej nasuwają się. co- 
raz częściej domagala się odpowiedzi. 
"Postaramy sie tu bodaj pokrótce na. 
szkicować odpowiedzi. lakic dać można 
na wspomniane pytania, 

BETA 


łączenia się ich 


sia 


sw Lwów, 13. hutego. 
W związku z wczorajsza dysku- 
sią sejmową nad expost Ministra 
Skrzyńskiego notuje szereg organów 
prasowych pogłoski o zapowiadaią- 
cei się rzekomo zmianie gabinetu. 
Obok „Chwi“ i „Dziennika Ludo- 
wego“ podase wiadomość o przygo- 
towującej sie zmianie gabinetu „Kar- 
jer Lwowski“ w notaice tewf. z 
Warszawy pt. „Witos z prawicą o- 
hala rząd Sikurskiggo?*. Czytamy 
tan: „W Scjimie kolportuą usilnie 
złoskę. że pos. Witos porozumiał 
Się już z prawica i iei przywódcą 
i pos. Korfantym w sprawie obalenia 
| rządu i objęcia go w swe ręce. We- 
dług tei pogłoski, Witos chce zostać 
| premierem, które to praznienie żywi 
również i Korfunty. Pozatem w 
| związku z powyższem mówi się o 
1] 


pozostawieniu gen. Sikorskiego na 
stanowisku Ministerstwa spraw we* 
wnętrznych i powłerzeniu pos. Dab- 
skiemu teki spraw zagranicznych. 
W innej formie obiegająca pogłoska 
mówi o oddaniu teki spr. wewn. p. 
Skulskiemu, z którym p. Witos nia 
l prowadzić pertraktacje a pozosta- 
f wieni w gabinecie Min. Lindego i 
i Bnińskiego. — W łonie klubu PSL. 
istnieje silna opozycja przeciwko 
| tym knowaniom'. 

Tyle informacja. lie w niej jest 
| odhucia istotnych zamiarów Witosa 
| i prawicy, a ile plotki kuluarowei 

trudno dziś ocenić. Pertraktacie mię- 
dzy Witosem a prawica prawdopo- 
dobnie isthieją. Wskaruje na to mie* 
dzy innemi przyczriay ton prasy 
TEE] 


s 


` „GAZETA LWOWSKA” z dnia 14. luteze 1923. . 


Nowe zamiary czy incydenty? 


O Rząd prawicowo-cenirowy. — Senat a preliminarz 
budżetowy 


prawicowej w slosumku do PSL. i 
NBR.*. „Glos Narodu“, orzan Ch. D. 
w artikule pt „PSL. i NPR.“ ostat- 
uio posownie rozpatrywał moċii- 
wość wspóldziaąlaniaąa tych gmp z 
prawicą. 

Z innych wiadomości seimowycH 
uderza informacja o odrzuceniu na 
komisji Senatu uchwaionsgo przez 
Seim prelimiuarza budżetowego. Do 
tei wieści przysącza stę nowa, na ra- 
zie mie potwierdzona, że pos. Kor- 
anty zabiegał u prawicowych 
członków Senatu 0 reasumpcję u* 
chwały, odrzucającej budżet. 

Interwencia pes. Korfantego thr 
maczy się ponoś „dokonanem poro* 
zumienien' w sprawie utworzenia 
rządu centro prawicowego. 

Wszystkie te pogloski niewąt- 
płwie kryją za sobą część, a może 
nawę całą prawde. Pos. Dabhski 
przemówienie swe w dyskusji nad 
exposé Min. Skrzyńskiego starał się 
nastroić na wysoki opazon, a ambi- 
cia pos „.Dabskiego co do pozyskania 
teki Ministra spraw zagranicznych 
oddawna iest znaną. 

Czyżby tej okoficzości należało 
przypisać fakt nie pojawienia sie od 
szeregu dm w „Kuri Lw.“ kores- 
pondencji „Wiktora*!?. 

Wyniku nowych fluktuacji w opi- 
niach i działaniach grup Sejmu nie 
chcemy przesądzać. Że jednak te 
fruktuacje odbiiatą się uiemnie na 
ciągłości i sprawności naszej machi- 
ky państwowej, to nie ulega wątnli- 
wości. rü 


z Seimu. 


uey walenie 


niężnego z zagranica, — Dyskusia nad expose Min. spraw 


ustawy o Trybunale Stanu, — Regulowanie obrotu pie- 


zagr. 


Rezolucje pos. Dąbskiego, — Sprawa naszych granic wschodnich, — 


Przynależność Małopolski Wsch. 
skusi. — Demonstracja 


Warszawa, I3. lutego. 
Na wezorajszem posiedzeniu Sei 
mu przy ustawie w sprawie środ- 
ków prawnych od orzeczeń władz 
admin stracyłnych przemawiał pos. 
Priłuckii, wypowiadając się za po- 
zosrawieniem obywatelom możno- 
ści odwoływania się w trzeciej 
instancji. Ustawę odesłano w pier- 
wszem czytaniu do komisji admi- 
nistracyjnej iak również ustawę 0 
dokonywaniu zmian granic gmin 
miciskich na obszarze byłego zabo- 
ru austriackiego. 
Przystąpiono następnie 
wy o Trybunale Stanu. 
zdawca pos. Liekerman 
poprawki wniesione do 3 Czytania, 
Po kilku przemówieniach dotyczą- 
icych poprawek do ustawy, przy- 
stąpiono do złosowamia. Wniosek, 


do ustia- 
Sprawa- 
omaw ał 


aby w art. ll-tym  restytuować 
zdanie głoszące, że przynajmniej 


„połowa wybranych członków Try- 
bunału ma posiadać wyższe studja 
prawnicze, upadł. Odrzucono rów- 
nież poprawkę pos. Reicha, aby 
Prezydent Rzeczpospolitej nie mózg! 
być amniestiowany. Art 25, przy- 


feta w brzmieniu proponowanem 
przez  sprawozdawcę. Następnie 
przyjęto ustawę w trzeciem cZy- 
taniu, 


Następnie pos. Byrka w imienin 


już przesądzona, — Zamknięcie dy- 
Białorusinów j Ukraińców. . 


wę w Sprawie udziełenia Ministro- 
wi skarbu upoważnień do regu- 
towania rozporządzeniami obrotu 
pieniężnego z kraiami zagraniczne- 
mt, oraz obrotu obcemi walutami, 
Wozporządzenia te dotyczyć moż. 
zwłaszcza warunków _ posiadania. 
nabywania i gromadzenia wali. 
zagramicznych i dewiz, dysponw. 
wania, lombardowania oraz doko 
nywana tranzakcji w tych wału- 
tach, obrotu markami polskiemi w 
stosunku do krajów zagranicznych. 
wywozi zagranicę walut zagra- 
nicznych i dewiz, marek polskich 
oraz wszelkich papierów warto- 
ściawych. wreszcie organizaci kon 
troli i nadzoru nad całokształtem 
obrotu pieniężnego z krajami za- 
xranicznymi. Przepis ten nie stosuje 
sie do posiadania walut zagranicz- 
nych i dewiz, co do których po 
sadacz udowodnił, że otrzymał j. 
hezpośrednio z zagranicy w sposób 
legalny. W projekcie rządowym 
Komisja zmieniła termin upoważ- 
nienia danego Ministrowi oznacza- 
isc go do końca marca 1924, Prócz 
tego zaostrzyła sankcie karne pod- 
nosząc grzywny z 10 milionów na 
160] mikionów : z 5 milionów do 50 
miljonów. Ustawę uchwalono w 
drugiem i trzeciem czytaniu, po- 
czem przystąpiono do dyskusji nad 
pxpopé Ministra spraw zagran, 


Pos. Marjan Scyda nie zgadza 
się z iwierdzemem Ministra. jako- 
by oane zasady paliryki polske; 
zagraniczuej były absolutnymi do- 
gmatami. 
politycznej, od wpływu stronnictw, 
od zmarny rządłn i osób. Byłoby 
dobrze, suyby tak było. Li nas jed 
nak miema pełnej i konsekwentne, 
jednosnyślności jeszcze i dzisiaj F. 
wodzewe Polski w polityce zagra: 
ucznej  zaimiy od Zdrowia i shy 
wewirętzie; Państwa. od mocnego 
i konsekwentnego kierowińetwa o- 


partego Ii pwale) podstawie pol- 
skiej viekszosei parlamentarnej. 
Pos. Łąoski (P. > L.): Podsta- 
wanui KOKA ue se iuekiy gwa- 
rancyeie "iw S umena O sie 
odporne. boska lez; na wieżkiej 
przestrzeni imędzy Gwoma mocar- 


stwa. w których obudzą Się pre- 
dze; czy późniei apetviy odebrana 
Polsce jen dawnych terytoriów. 
Mowca proponuje przyięcie nastę- 
pija rezolucji; „Traktat Ryski 
ustalił definitywnie granice miedzy 
Polską, Rosią, Ukrainą i Bialorusią. 
Sprawa przynależności zemi Wi- 
leńskieś do Rzgłtei Polskie; zóluia 
rozstrzygnięta przez wyrażoną W9- 
le amiejscowci Radości. Ponieważ 
brak formalnego załatwienia spra- 
wy tych granic przez państwa 
sprzymierzone daje żywiałom wro 
gün pokojowi i zawartym trakta- 
tom mażność wywoływania zame- 
tów, Stim uważa, że lak natszyb- 
sze usunięcie pod tym względem 
wątpliwości jest nieodzowną ko. 
utecznością polityczną i gospodar- 
czą i naczelnym postulatem ogól- 
nego pokoju. Stojąc na Stanowisku, 
że Klaipeda ma dła interesów go- 
spodarczych i politycznych Polski 
pierwszorzędne znaczenie.  Scim 
wzywa Rząd do jak naienery'cz- 
nieiszej akcji w tym Kierunku, aby 
prawa Połski związane z istotnym 
planem korzystania z portu w Kla) 
pedzie były zagwarantowane”. 

Pos. Rudziński _(Wyzwolerte) 
podkreśła. że przypisywanie po- 
wstania Polski wyłącznie traktatsma 
uwłacza poniekąd pamieci bohate- 
rów, których mogły zasłały naszą 
ziemię. Reprezentacia nasza na Za- 


uiezalieżuymi od sytuacji 
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chelzie nie fest odpowiednia i Z 
wm systemen reprezentas należy 
skończyć, 

Pos. ketiamy krytykuje WwyTa- 
żemie Minstra o solidarności. apar- 
ter na wekzięczuoscj j wieczystym 
akcie duchowego złączema, Oraz 
powiedzenie, żę Eutemta cparia jest 
na wdzzęczności. Entesha się Jednak 
ostoi bo oparta sest na coronie 
realnych interesów, ldzie o ta, że- 
by w speck tych weaemnyci in- 
iereęsów więcej były wysuwane 
interesy polskie, Zrzekamy się czę- 
sto naszych korzyści politycziyeca 
w interesie pokon»  eurepejskiego, 
ale w zamgan za te otarv. miuzi- 
wy teraz żądać uznania naszych 
granic wschodnich, 

Pos. Perl (P. P S.) amawk 
stosunki wewięirzne enńtenty i a- 
świądcza. że mocarstwa, które, 
wzięły na sicbie rwe  urządzecia 
świata, trapone Są terar cntaga- 
manami miedzy sobą P. Mimnter 
pominął milczeniem de 
Rosi cbecnei. Trnkine sei 
zamiary, lecz powntru kw, że SAO 
rzysto ona Z każdego emaga: 
Uzynarodowego, Naszą tdp iarba 
może być tylko tonstkwtome pln 
lityka pokojowa. "iueeme pisk 
żądać wykonania traina 

Pos. Strański stwaróyc, Że yma 
wa ustalenia naszych prawe wscha- 


| osam 
Prz"R"K" 


NAS 


dnich została mauaruiemu «w myś! 
art. 78. traktatu w 5t Germain. 


Co do Galicji Wschodniej to art. 
87. i 91. pozostawiasą rmoczrstwom 
definitywne przesądzenie zramic se 
do ziem, wchodzących dawniej w 
skład b. monarchf austrjackiaj, Ari. 
87. i 99. są  wMzejlścowymi z r. 
1919. Fakt, rż od tego czasu umły- 
rely 4 lata sprawił, iż ich posta. 
nowienia przebrzmiały. 

Nastepnie zawiadomił  Marsza- 
łek. że wpłynął wniosek formainy 
o drzerwane dyskusi Wniosek ten 
przyięto. Na lawach mniejszości 
rozległy się protesty i okrzyki, po- 
czem Ukraińcy i Biatorusiui opasciłł 
salę obrad. Po przyięciu rezolucji: 
p. Pąbskiego. Marszałek zamkuał 
posiedzenie wyznaczając  nasięput 

| ra pątek w poludnie. 


Kewno chce wojny z Polska, 
ża to dostanie prawdopodobnie Kizipede, 


tTelefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa. (M). Nadeszły tu z 
Kłajpedy wiadomości, że w litew- 
skich kołach wojskowych, oraz w 
całej prasie litewskiei potężnigje co- 
raz' bardziej tendencia wojny Prze- 
ciw Polsce w cehu „odebrania Wi- 
ieńszczyzny, 

Bordeaux. (PAT). Rada ambasa- 
dorów na wczorajszem posiedzeniu 
wysłuchała sprawozdana o Kłaipe- 


bitwa nie godzi się MA 


dzie. Ze sprawozdania tero wynika 
że sprawa Kłajpedy została prowi 
zorycznie uregulowana, 


Warszawa, (M). „Frankfurter 
Ztg.“ donosi. że sprawa Kłajptdy u- 
regulowana bedzie w ten sposób, iż 
całe terytorium wolnego miasta 
przyznane zostanie Litwie, a tylko, 
sama Kłajpeda utworzy woiny part, 


podział Strely neutralgcj 


Zrzuca z siebie odpowiedzialność za następstwa tej decyzji. 


łTelefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa. (M.)  „Ostpreussi- 
sche Ztg.* podaie doniesienie Li- 
tewskiego Biura Prasowego, stwier 
dzaiące, że rząd kowieński skiero- 
wał do sekretariatu ligi Narodów 
telegrain, w którym potwierdza de- 
klarację złożomą przez swego przed 
stawiciela w Radzie Ligi i odrzuca 


projekt podziału streiy neutralnej 


pomiędzy Polskę į Litwę i domaga 
sę granic traktatu Suwalskiego. 
Rząd litewski žada też, aby caił 
Sprawa przekazana została arbitra- 
żewi międzynarodowemi. 
Wreszcie zrzuca z siebie wszel- 
ką odpowiedzialność za ewentualne 
i następstwa w raze zastosowania 
| decyzji Rady Ligi Narodów, 
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Ź cie per'erren erme. 


(Odpowiedzialność wojskowych za 
nadużycia. — Komisja kolejowa o 
„stosunkach w kolejnictwie polskiem, 
— Senacka komisja skarbowo-budź. 
odrzuca prowizorium budżetowe). 

Posłowie sacialistyczni wnieśli do 
laski marszałkowskiej wniosek w 
sprawie uchyłenia mocy obowiązu- 
jącej ustaw o odpowiedziałności O= 
sób wojskowych za przestępstwa w 
chęci zysku. 


X 
Sejmowa komisja kolejowa deba- 
towała w dalszym ciągu nad exposć 
Ministra koleń. Rozpatrywana sto- 
sunki w kolemictwie. Pos. Kapeliń- 
ski (Wyzwolenie) krytykował sto- 
sunki personalne ua kolejach, samo- 
wolę wyższych urzędników, nie- 
oględność w wydalkach i małą wy- 
dajność pracy. Pos. Gerlicz (ZLN.) 
twierdził, "że wyjątkowo szczupła 
jest twórczość w Ministerstwie ko- 
lei. Przewodniczący pos. Bartel o- 
świadczył, że niektórzy dygnitarze 
ko'cjowi uważają kolej za swój fol- 
„wark i że spotyka sie samowolę i 
w stosunku do publiczności i w sto- 
'sunku do podwładnych. Pos. Taba- 
czyński (ZLN.) twierdził, że stosunki 
'na kolejach znacznie się pogorszyły. 
Pos. Piawski (PPS.) podkreślił brak 
dyscypliny u wyższych dygnitarzy 
kolejowych. 
x 
Na wczorajszem wieczornem po- 
"siedzeniu senackiej komisji skarbo- 
wo-budżetowej toczyła się dyskusia 
nad referatem sen. Buzka o prowi- 
'zorjum za pierwszy kwartał 1923. 
Wniosek o przyjęcie prowizorium 
uzyskał 7 głosów, przeciwko przyję- 
"du padło również 7 gł. Przewodni- 
tczący sen. Nowodworski przechylił 
swym glosem liczbę głosująych 
‘przeciw przyjęciu prowizorium. 


Kronika. 


Echa karnzwatewe, 


Jak było z góry do mrzewidzenia, 
'sobotni bal kostjumowo-maskowy Ka- 
syna i Koła liter. artyst. stał się, obok 
balu prasy, najświetniejszym wieczo- 
rem tegorocznego karnawału. Bardzo 
diektownie i gustownie  pnzystrojane 


„w zieleń i dywany sałony zgromadziły, 


. ponad 1400 osób. Tak wielkięj liczby 
vgości nie oglądały one dotąd nigdy. O 
i tańcu na razie mowy być nie mogło, 
choć przeznaczono na to trzy sale. gra- 
'ły zaś dwie orkiestry. Dopiero po pôl- 
imocy mógł wodzirej dr. Pawlikowski 
lyrzyjść do głosu. Zabawa zakończyła 
lsię o gódz. 7 rano odtańczonym z wer- 
wą białym mazurem. Kostjumów bo- 
gatych i pomysłowych zauważyliśmy 
bardzo wiele, maseczki młode i starsze 
(obojga płci) intrygowały zawzięcie. 
Rolę gospodarzy pełnił niestrudzenie 
cały wydział z prezesem Michałem 
Rolle i wiceprezesem Stanisławem Ka. 
i nieńskim na czele. Na wieczorze był 
licznie reprezentowany Świat literacki, 
dziennikarski i artystyczny. Paniom 
į ofiarowano piękne, ręcznie malowane 
karnety. Koło pań T. S. L. imienia Bo- 
berskiej uzyskało z bufetów dochód 
bardzo poważny. Na ślepego żołnierza 
' zebrano trzysta kilkadziesiąt tysięcy 
mkp. 

Środa, 14. utego. Rz.-kat. Pomielec. 
' Qr..kat : Tryfona. — Słowiański: Nie- 
mira. 

— Kościół a Państwo, Z Warszawy 
telefonują: W Środę 14. bm, w Prezy- 
dłam Rady Ministrów odbędą się na- 
rady w sprawie projektu konkordatu. 
dóbr poduchownych (martwej ręki). o- 
„Taz! kwestji związanych z artykułami 


„GAZETA LWOWSKA” 


z dnia 14. lutego 1923. 


Bandy „qalicyjskie" na Ukraine sow. 


Pod skromną nazwą -«drużyn robotniczych" krpią sę zbrojne 
watahy. — Zadaniem ich napady na terytorjum polskie, — 
„Wycieczka“ na Mielnicę, 


Tarnopol, 13. łutego. ` 


Korespondent  „Ajencij Wschod- 
niej“ z pogranicza palsko-sowieckie- 
go donosi: Władze sowieckie nietyl- 
ko tolerują, lecz także utrzymują 
nadal bandy zbrojne, rekrutujące się 
z „Galicjan”, Bandy te, noszące po- 


zornie nazwę „drużyn robotni- 
czych“, wypesażone są w broń i 
konie. Na swym terenie positkują 


sk władze sowieckie swemi druży= 
nami przy uśmierzaniu buntów wło- 
ściańskich: prócz tego używa się 
drużyn do wypadów za kordon pol. 
ski. 

Tego typu „drużyna“ byi od 
dział, który swego czasu urządził 
napad przez Kudryńce na Mielnicę 


na pograniczu Małopolski Wschod- 
riej. W; starciu z naszą policią od- 
dział poniósł straty w 2 ciężko ran- 
nych, którzy po wycofaniu się ban- 
iy, zmarli w Kamieńcu. Jeden ze 
zmarłych nazywał się Filipowicz, 
rodem z Halicza, drugi Handzij, ro- 
dem z Bukowiny. 

Jedna ze wspomnianych band 
projektowała wypad na Chocim w 
Bessarabji. Zamiaru iednak nie wy- 
konano z powodu zbyt cienkiej war- 
stwy lodu na Dniestrze. Podobnie 
niemożność przejścia Zbrucza u- 
trudnia bandom częstsze wypady 
na terytorium Małopoiski Wschod- 
niej. 


Konstytucji, dotyczącymi stosunków 
Kościołą do Państwa. W naradach we- 
zmą udział przedstawiciele Episkopatu, 
duchowieństwa klasztornego, Miubster- 
stwa wyznań i oświaty, Spraw zagra- 
nicznych, wewnętrznych, rolnictwa i 
Głównego Urzędu Ziemskiego. 

— Obchód Kopemikowski. W War- 
szawie zawiązał sie komitet obchodu 
450-e] rocznicy urodzin Mikołaja Ko- 
pernika. Prezesami Honorowymi Komi- 
tetu są: kardynał Kakowski, Marszał- 
kowie Sejmu 1 Senatu, Prezydent Ra- 
dy Ministrów oraz Min. oświaty. W 
skład komitetu wchodzą przedstawicie- 
le świata naukowego, Rządu, redakto- 
rzy dzienników warszawskich, przed- 
stawiciele wojskowości, posłowie i se- 
natorowie itp. Dzień uroczystego ob- 
chodu ustałono na 18, bm., tj. w wilię 


rocznicy urodzin Kopernika. Protekto- 
rat mad obchodem oblat! Prezydent 
Pzpltei. 


— Jubllensz powstanła Komisji Edu. 
Macyjnej i zgonu reformafora szkol 
nictwa polskiego ks. St. Konarskiego, 
winien znaleźć silny oddźwięk w całej 
Polsce. Do zawiązywania komitetów 
miejscowych nawołuje też odezwa Ko- 
mitetu fwowskiego. Adres ięzo: Lwów 
(Uniwersytet) ul. św. Mikołaja 4. pre- 
zes prof. dr. Władvsław Abraham. 

t Aniela z Kłodyńskich  Juliuszowa 
Wierzchowska, córka prezesa sądu a- 
pelacyinego w” Warszawie, żona zie- 
mianina w b. Galich. zmarła 5 b. m. 
w Jarhorowie, w domu córki swej Jul. 
janowej Starzyńskiej, W r. 1863 wydat- 
nie opiekowała sle powstańcami. Wy- 
szedłszy za maż, oddałą sie wycheęwa- 
niu dwu córek ; syna Michała, radcy 
Województwa tarnopolskiego. Cieszy- 
ła się ogólną ezcia i szacunkiem. 

— Posiedzenie Rady m. odbędzie sie 
we czwartek 15. lutego 1923 o godz. 6 
wieczór w sali posiedzeń Rady m. 

— (mg) Podwyżka ceny gzu, Miel- 
ska Komisja gazową uchwaliła wczoraj 
podwyższyć cenę gazu z 700 mk. na 
1240 mk. za 1 m. sześć. gazu na cele 
oświetlenta i opału. oraz w tym sa- 
mym stosunku cene gazu dla motorów. 
Podwyżkę usprawiedliwia szalony 
wzrost kosztów węgla i jego przewo- 
zu, które od lipca do dnia dzisiejszego 
podwyższono 100-krotnie. Uchwała Ko- 
misji musi być zatwierdzona przez sek- 
cję M. oraz plenum Wdy miejskiei. 

— (mg) Komisłr budżetowa Rady 
miejskie] obradowała wczoraj w dal- 
szym ciągu nad sprawami budżetu emi. 
ny pod przewodnictwem r. Bol, Lewic- 
kiego przy udziale prez. Neumanna. Re 
ferowali rr. Pierożyński, Eliasz, dr. Ru- 
cker i Ohly. Podwyższono dotacie na 
archiwum miejskie. zakład św. Łaza- 
rza, kanalizacię i czyszczenie miasta. 

— Pożyczka m. Warszawy. Z War- 
szawy teleionują: Na wczorajszem po- 
siedzeniu Rady miejskiej uchwalono 
w pierwszem czytaniu zaciągnięcie po- 
życzki w wysokości 5 miljardów na 
pokrycie bieżących potrzeb. 

— Pobory urzędników w marcu wy- 
niosą tyleż co w dn. 1. lutego z do- 
datkiem 60% od tej sumy. 

— Tylko taryfa towarowa npodrożele 
na kolejach naszych z dn. 1, marca o 


.lokrotny 75.000 mp., 


100%. Jak stwierdza warsz. „Przegląd 
Wieczorny” taryfy osobowej postano- 
wiono na razie nie podnosić. 

-— ła paszporty zagraniczne obowią 
zują od dn. 15, bm, opłaty następujące: 
paszport zagraniczny 30.000 mp., wic- 
wiza 10.000 mp., 
książeczka paszportowa 1000 mp. 

— Zjazd naczelników Wydziałów 
pracy. Dziś rozpocznie się w Minister- 
stwie pracy i opieki społecznej kilku- 
dniowy ziazd naczelników wojewódz- 
kich Wydziałów pracy i opieki spote- 
cznej przy wojewódzkich |urzędach z 
całego Państwa. , Zjazd ma na celu o- 
mówienie sprawy opieki społecznej, o- 
pieki nad uchcdźcajmi, stosunek opie- 
ki rządowej do samorządowej i pośred- 
nictwo pracy. 

Komisarz nadzwyczajny dł zwał. 
czafiia dreżyzny, p. Tadeusz Hartleb, 
objął urzędawanie w Ministerstwie 


spraw wewnętrznych. Biuro komisarza 


mieści się na drugiem piętrze w gma- 
chu Ministerstwa spraw wewnętrznych 
(ul. Nowy Świat, 69, Nr. telef. 220, 20 i 
512. 40. . 

— Miernik złoty w dziedzinie kredy- 
tu. ..Gazeta Warszawska“ podaje: W 
Ministerstwie skarbu dobiegają końca 
prace nad sprawą wprowadzenia mier- 
rika złotego w dziedzinie kredytu. 
Miernik złoty ma być wprowadzbny 
już w nafbliższym czasie. Polegać on 
będzie na tem, że wszystkie pożyczki 
będą udzielne przez państwowe insty- 
tucje kredytowe w złotych polskich 
wedle kursu ustalonego przez Minister- 
stwo skarbu i spłacane również w zło- 
tych pclskich. Po części miernik złoty 
wprowadzony będzie również do dys- 
konta weksli. 

— O Ministerstwo zdrowia. „Kurjer 
Warszawski“ donosi. że wydział lekar- 
ski Uniwersytetu warszawskiego po- 
wziął uchwałę, protestującą przeciw 
projektowanemu zwinięciu Ministerstwa 
zdrowia publicznego. 

— (a) Zgromadzenie kołejowych pra- 
cowników biurowych odbyło się w so- 
bote 10. b. m. za inicjatywą Zarzadu 
okręgowego Zawod. Zw. kol. przy 
masowym udziale uczestników. Po tre- 
ściwym referacie p. Maksamina. któ- 
rezo przedmiot stanowiły prajekty no. 
wej ustawv uposażenioweli Oraz praga 
matyki służbowej, uchwalono  iedno- 
głośnie rezolucię. ponierającą stanowi. 
sko Związku wobec krzywdzących. po- 
stanew eñ projektów, oraz domagaią- 
cą się uwzględnienia w ustawie uposa- 
żeniowej także pracowników nieetar:- 
wych. W końcu zaprotesiowano przz- 
ciw uchwalonei przez Radę Ministrów 
zapomodze w wysokości 55 proc. po- 
horów na luty. uważając ją za niedo- 
stateczną. 

— Obrydy. Zwiazku miast, Dnia 22. 
lutego odbędzie się w Warszawie po- 
siedzenie zarządy Związku miast, na 
którem omawiana będzie sprawa otrzy 
mania pożyczki w złotych polskich 
przez miasta. projekt ustawy o napra- 
wie finansów miast opracowamyv przez 
Ministerstwo Skarbu, a nadto omawia- 
ne będą: sprawa drażyzny oraz udział 
miast w zwalczaniu tar 


- Echa powodu ua (i, Slasku, Z Ke~ 


U 


tawic telezrafuja: Wyższy Urząd gór- 
niczy ogłasza komunikat o zalewie kv- 
palń, z którego wynika, że stan wody 
w kopalniach choć nieznacznie, jeduak 
obniżył się. Na kopalni Fitinus w śro- 
dę ną zmianie południowei rozpoczęto 
wydobywanie węgla, w czwartek zas 
pracowano już na dwie zmiany: ranna 
i południową, Na kopalni Richter- 
Schächte wydobywanie węgła odbywa 
się normalnie. Na ogół można uważa. 
dalsze  niebezpieczeństwo za załżos 
nane. 

—_Skazmie b. posła. Sąd warsza'w- 
ski uznał b. posła na Sejm ustawo- 
dawczy, Walczuka, winnym kradziczi 
platerów sejmowych podczas rautu po. 
żegnalnego į skazał go na trzy miljoni 
grzywny, oraz na ponoszenie kasztń 
sądowych w kwocie trzystu tvsię ` 
mp., w razie nie zapłacenia ich, ra © 
miesiecy aresztu. 

— (h)'Cenna zguba, Przedwczorał w 
czasie prywatnej] zabawy w hate 
Georgea zgubiła w!. dóbr Stela Turnan 
z Zaleszczyk szpiikę pletvnową. wv 
Sadzaną brylantami w kształcie prz: 
ciółki wart. 1.000.000 mk. 

— (h) Matka i córka. Francis 
Szczupekiewicz, podczas sprzeczki 
swą zamężną córką Emilią Istenber'er 
chwyciła stojący ha kuchni garnet 
kapuśniakiom i chlusnęła nim na córkę. 


Do. wczorajszego feiletonu o Róntye. 
nie wkradł się w tytule błąd drukarsk:, 
Mianowicie data urodzenia Róntzena 
ma brzmieć 1845 a nie 1843. 


Prof, Wiktor Łabuński odbedzie 18. i 
19. bm. lekcje w szkole muzycznej S. 
Kasparek (Kochanowskiego 4). 1146 


——— 


Z sali koncertowej 


Pełna temperamentu t  arozmaicona 
aitystycznymi odcieniami, a bardzo in- 
dywidwałna gra pianisty Bronisława 
Poźniaka, oraz współudział skrzypka p. 
Gezy Kresza, odznaczającego się kan- 
tyłeną opartą na wydatnym i pięknym ' 
tonie, złożyły się podczas wieczoru so- 
natowego (piątek 9. bm.) na całość 
nadzwyczaj harmonijną i istotnie 7a- 
chwycającą słuchaczów, Program tych 
artystów uwzględniał wszystkie niemal 
kierunki twórczości i rozbieżne unodo. 
bania pubftczności: obelmowat sonstę 
Beethovena op. 30 jako dzieło klasv- 
czne. fantazję wybitnego romantyka 
Schuberta op. 159, i wreszcie isko 
okaz modernistycznej sztuki sonste Tl- 
debranda Pizzetti'ego. nowość bardzo 
zajmującą. 

Znakomite i — rzec można — wir- 
tuozowskie wykonanie tych utworów 
wywołało sporo pierwszorzędnych snk- 
cesów. Artystom. zgranym ze soba 
doskonale, udało się nagiąć umiejetnie 
swe interpretacje do stylu poszczecńl- 
nych dzieł, między któremi melodyjna 
fantazja Schuberta (osnuta na temacie 
znanęj pieśni „Sei mir gegrist") cie- 
szyła się naiwiększem prawdepodobnie 
powodzeniem. Rzewność mełodji Schu- 
berta dzieła bezpośrednio na Szersze 
sfery słuchaczów. a ponadto znalazty 
tu technika i brawura wykonawców 
najszersze pole do popisu prawdziwie 
koncertewegoj Nieśwykle imteresifiąco 
przedstawia się — iako komporycia — 
sonata Pizzeti'ego, jeden z tych niewie- 
lu utworów nowszych. w których ist. 
nieje jeszcze prócz orvzinalnei ..faktu- 
ry“ szczera j nłewymuszona pomvsła- 
wość, Rzecz iasna. że autor usiłuje na- 
dać swym tematom formę. pod wzełte- 
dem larmonłzach, możliwie skampłiko- 
waną; nie szczedzi wiec zwrotów nie. 
raz jaskrawych i nawet rażących. da- 
le jednak — on najważniejsza — swe- 
mu dziełu wartościowy podkład re- 
prezentowany przez tematy jedrne 1 
nie pozbawione pewnef siły  przeko- 
nywującel. 

Artyści wywiązali się ze swych za- 
daf doskonałe i — gdyby nie brak miel 
sca — wypadaloby dodać do ninłeiszei 
oceny sporo superlatywów  dotvcząa 
cych skrzypka Rresza, lego nu, 
techniki i nieskazitelnel intonacji, oraz 
słów gorącego uznania dla znakomitero 
pianisty p. Poźniaka. Na ogólne żąda- 
nie i po licznych okłaskach wykonał 
komcertanci nadprogramowo — 1 te 
świetnie — warjacie z sonaty Beetho- 
vena (Kreutzerowskiej). 

Fs, Neglionzar. 


aP w "Rzy, 
(GAZETA LWOWSKA” g dnia 14. lutego 1923. 


Ujędnostajnienie atministracji państw 


* Warszawa, (M.) Na wczoraj 
szej konferencji w Prezydium Rady 
Ministrów w sprawie ujednostajnie- 
nia administracii państwowej. Pre- 
zes Ministrów gen. Sikorski w dlu- 
ższym referacie przedłożył sze- 
reg tez, które wszystkie zostały 
przyjęte przez zebranych bez za. 
strzeżeń. Utworzono komisje: ad- 
ministracji samorządowej (przewod 


Z teatrów lwow .tich 
Początek przedstawień o g. 7. wiesz, 
Repertuar Teatru Wielkiego. 
Wtorek: „Eugeniusz Onegin“, występ 

Bandrowskiej i Popowa. 


Repertuar Teatru Małego (Gródecka). 

Wtorek: „Zabawa w miłość”. 

Repertuar Teatru Nowości. 

Wtorek: „Bajadera“. 

Z muzyki. Czwarty poranck z cyklu 
fostepianowego Wiktora  Łabuńskiego 
odbędzie się w sali Kasyna i Koła lit- 
arı. w niedzielę 18. bin. o godz. 12. W 


programie Liszt. Bilety w składzie nut 
B. Połonieckiego. 1147 
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TURCJA NIE WRĘCZYŁA ULTI- 
MATUM. 

Konstantynopol. (PAT.) Koła tu” 
reckie zaprzeczają wiadomości o 
złożeniu uliimatum _ domagającego 
się od sojuszników omiszczenia W 
terminie trzydniowym przez okręty 
wołenne  solusznicze portu smyr- 
nyńskieg 0. Pzeciwnie rokowania 
trwają w dalszym ciągu i istnieje 
nadz'eja, że nastąpi pojednawcze 
rozstrzygnięcie. 

FLOTA EUROPEJSKA 
W SMYRNIE. 3 

Londyn, (PAT.) 22 okręty wo- 
jenne (Anglia 11, Francja 4, Wio- 
chy 3, Ameryka 4), znajdują się 
obecnie przed portem w Smyrnie. 
Oczekiwane jest również  miezwło- 
czne przybycie 12-tego okrętu an- 
. gielsk'ego. 

PRĄDY BOLSZEWICKIE W BUŁ- 
GARJI. 

Paryż. (PAT.) Kryzys politycz- 
my jaki przechodzi Bułgarja wywo- 
łał tu zaniepokojenie. Przypuszcza- 
ją. że Stambolijski opuszczony 
przez większość swych zwolenn - 
ków będzie musiał oprzeć się na 
konrmistach i ulegnie wpływom 
Moskwy. 

ENA E |) BĘ E00 2. 


Sprawy gospodarcze. 


Z targu udziałami bruito, 

1/32 udziału brutto Zofia-Galicia 
w Mraźnicy — 22,500.000 mp.; 1/32 
Monte-Carlo Gil Spring w Mraźni- 
cy — 9.500.000 mp.; 1/16 Apollo, l- 
zydor, Dawid w Borysławiu 
5,500.000 mp.; 1/16 Krakus-Wrocław 
w Borysławiu — 2,200.000 mp.; 1/16 
Maria w Tustanowicach — 4,700.000 
'mp.; 1/16 Pogoń w Mraźnicy —- 
12,400.000 mp.; 1/16 Jutcia w Bory- 
sławiu (stara dzierżawa) 1,700.000 
mp. Usposobienie silne, na co 
wpłynęła w znacznei mierze wiado- 
mość z Warszawy o wzglednie po- 
myślnem dla bruttowców stanowi- 
Sku Krajowej Rady Naftowej. Za- 
| warto stosunkowo małą ilość trans- 
akcii z powodu dalszej depresii maT- 
rki polskiej i polączonej z nią speku- 
Nacji walutowej. 


uiczący dr. Bobrzyński); dla ujed- 
koń systemu adninistracyj- 
| ego (przew. sen. Kasznica); dla 'po 
działu i niedostajtienia pracy w po- 
szczególnych  iednostkach admini 
stracyjnych (przew. p. Starczewski. 
Referentom udzielono 3-tygodnio- 
| na przygotowanie 
| 


wego terminu 
referatów. 


Z targu ropnezżo. Na targu rop- 
nym zupelny brak transakcii, tak z 
powodu braku towaru, jak i znacz- 
nej różnicy między ofertami Sjxze- 
dających. Niektórzy żądają do 650 
mp. za 1 kg., a kupujących, którzy 
chcą płacić poniżej 600 mp. 

Produkcja ropy w zagłębiu Bo- 
rysławskiem w styczniu br. wynosi- 
ła. 3669 cystern a 10.000 kg., z czego 
przypada na Tustanowice 1530 cy- 
stern, Borysław 1401 cystern ,„Mraź- 
nice 720 cystern i ropę topioną 18 
cysterm, wobec 3650 cystern w 
grudniu ub. roku. 

Jak z powyższego widać, nastą- 
pi} nowy znaczny Spadek produkcii 


przemysłu naftowego. 


GIEŁDA LWOWSKA OFICJAI.NA 


W akcjach przemysłowych osła- 
bienie pod koniec lekkie ożywienie. 
Chodorów 59000—57500; Parowozy 
początkowo 12000, późniet 11750; 
Oikos 72500;  Gafota 6000; Ziele- 
riewskt silniejszy 77000; Rakszawa 
-poszukiwana 110000: Sersza elek- 
tryczna 6000; Poł. Nafta 8000; 
Akcie bankowe; Bank Hipoteczny 
2000; Pol. Bank Przemysłowy do 
4460. - 
Wi walutach  tendencia bardzo 
sina. Dołary awansowały ma 44200; 
Nowy Jork 43000: Zurych 8190— 
8550; Wiedeń silniekzy 64 i pół; 
Paryż pod koniec 2800; Praga 1365 
marki niemeckie 142; korony cze- 
skie 1340. Tendencja dla akcji nie- 
nstatona dla walut w dalszym cią- 
gu wybitnie zwyżkowa. Usposobie- 
nie ożywione. Transakcje przeważ- 
nie w walutach. 

GIEŁDA LWOWSKA NIEOFICJALNA. 
* Dziś tendencja przy słabym obrocie 


spokojna, ceny są na razie w ramach 
wczorajszych, tylko Berłm znacznie 


wyżej. Dolary też o 200 pamktów 
wyżej. 

Dolary amer. 42000—- 42056, 1-ki i 2-ki 
41700—413800. dolary kanad.  413800— 
41850, 1-.kf i 2-ki, 41500—41520, marki 
niem. po 10.000 M.30—1.25, po 1000 
1.60—1.65, setki  145—-155, drobne 


130—135, leje 178—182, drobne 175—176 
korony czeskie 1240—1250, drobne 1230 
--1240. austr. tys. now. em. 900—100, 
amstr. tys. star. em. 19%00—2000. 'za 
setki now. em. 90—95, setki star. em. 
185—1%, 50 kor. 60—70, 20 kor. 20— 
22, 10 kor. 10—11, drobne 0.50—0.55, 
austr. stempl. 56—56 i pół. austr. prze- 
kazy 57—57 i pół. ruble 5-setki 430— 
435. setki Kacik 15—16. zwykłe 430— 
435. 25 rubli 1.10—-1.20, 10 rubli 1—-1.10, 
reszta drobnych 0.50—-0.55. dumskie tys. 
42—35, 250 rubli 20-—25, karhowańce 


rfod_110, hrywmy 1.106—1,20. franki 
franc. 2620—2650. fmty  szterlinei 
190000—-195000, franki szwaic. S000— 
8200. 

Złoto: 20 kor.  189000--191000, 20 
frank. 180000—131000. 20 markówki 


195000--196000, 10 rubli 225000—230000. 
dolary amer. 36000—37000. 

Srebro: korony austr. 2950—300. 5- 
kor. 15500—15600. fłorenv 7700—7800. 
ruble 12500—13000, leje 29600—-29800, 


GIĘŁDA WARSZAWSKA, 
Warszawa. (PAT.) Notowania 
końcowe z dn. 13. bni. Wałuty; do- 


ZZ ZZA EN WAN w e, TO W O O S O O O e c a A w O w 


ropy w najważniejszem Środowiskti | 


lary St. Zj. 4300043500; dolary 

karad. 43500—42395; marki mem. 

1.40—1.50; korony czeskie 1328, 
Czeki: Belgia 2450—2390—2420: 


Bertin i Gdańsk 1.59—1.47 i pół— 
1.42; Londyn _ 204000—209500— 
208250; Nowy Jork 43000—-43500; 


Paryji 2730—2785—2775; Szwajca- 
rja 8150—8500-—8475; Wiedeń 0.66— 
Q65 i pół—0.66; Włochy  2200— 
2250; Praga 1300—1375. 

Papiery i akcje: Miljonówka 
1700; Cegietski 135000——1537000— 
128000; Carkier  900000——890000; 
Drzewo 7300—7350; Węgiel 160000 


—16100%0——150000; Pocisk  4750— 
4850; Parowozy  13200—-12500— 
12650; Polsk. Nafta 8600—8300— 
8660: Ziełeniewski 79000—-—81000— 
75000. 


GIEŁDA KRAKOWSKA. 


Kraków. (Telefonem.) Notowania, 
Dolary. 


końcowe z dn. 13. bm. 
44500—4400; Praga 1300—1330; 
Berlin 145; Wiedeń 63; Zurych 8500 


Zieleniewski 80000; Parowozy 10500. 


P. T. G. 41000: Siersza górnicza 
65000; Siersza elektryczna 6000; 
Chodarów 69000; Połska Naita 9900 
P. T. H. 4300. 

GIEŁDA ZURYCHSKA, 

" Zurych. (PAT). Notowania wstep- 
ne z dm. 13. bm. Berlin 0.01.81; Ho- 
łandia 210.25; Nowy Jork 532 i pół; 
Londyn 24.95; Paryż 32.99: Medjo- 
lan 25.60; Praga 15.75; Budapeszt 
0.24 i ćwierć; Bukareszt 2.50; Bel- 
grad 5.15; Sofja 3.15; Warszawa 
0.01.35; Wiedeń 0.0075; 
stemplowane 0.0075 i pół. 


zatrzymanie transportu żywego towaru w drodze 
do Argentyny. 


(h) Wczoraj wieczorem sprowadzono 
do Lwowa, zatrzymany w Warszawie 
w konsulacie argentyńskim transport 
złożony z 6 młodych dziewcząt, które 
czyniły w konsulacie starania o wizy 
paszportowe na wyjazd do Argentyny. 
Dziewczęta te w wieku od lat 17-—20 
pochodzą z Dźwinogrodu pow. Bóbrka; 
a są to: Ksenia Stećko. Anna 
Anna Holowata, Parima Steciów, Ma- 
rja Danyłyk i Ksenia Soroka. Ponieważ 


Jańdzio, | 


wchodzi w grę także na razie niewy- 
śledzony iakiś „Mordko”, który miał 
rzekomo od swei siostry z Argentyny 
otrzymać list z prośbą o przysłanie iej 
„Sił roboczych“, przeto zachodzi uza- 
sadnione podejrzenie. że dziewczęta te 
misy paść oliarą szałki Handtarzy ży. 
wym towarem. Ślect:two w tej sprawie 
prowadzi b. energicznie lwowska po- 


licja. mia i Da nak | alby tani Lib zm sb 


Morderca z pod Rawy ruskiej — ujęty. 


Za 3 dni stanie przed sądem doraźnym 


(h) Onegdai donieśliśmy o znalezłe- 
niu między Rawą a Magierowem zwłok 
w  bestjalski sposób zamordowanego 
mężczyzny, którego w pierwszej chwili 
nie z<tołano agnoskować. Jak się obec- 
nie dowiadujemy, zamordowanym jest 
włościanin Eljasz Zuchowicz, którczo 
wyciągnął z domn pod pozorem wspól- 
nego pójścia do cerkwi sąsiad Marcin 


Cichy i w drodze zarąbał go siekierą, 


poczem dakonał na nim rabunku, Zaw, 


bierając mu kurtke, buty i spodnie. Na- 
stępnego dnia pastermmek w Rawie a- 
resztował mordercę, który przyznal się 
do popełnienła zbrodni. 
Ci.hv stanie 16. bm. przed sądem 
dorażrv w- Lwewie. RPO 
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Mordersiwo 
w pow. jaworowskim 


(h) Kon, P. P. w Jaworowie donio- 
sla dziś rano telefonicznie Urzędowi 
śledczemu Okr. Kom. P. P. iż wczoraj 
został zamordowanw w Zawadowie o- 
bok Jaworowa Iwan Chłan, prawdono- 
dobnie na tle niesnasek familimych. U- 
rząd śledczy wysłał na miejsce zbrodni 
wyw. Kuszłika, 


Fałszerze świadectw SZKai. 
w rężach policji. 


(h.) Przed dwoma tygodniami 
doszło do wiadomości policji, że 
miekki Józef Gubernaczuk truri 
się wyrdbianiem fałszywych świa- 
dectw szkolnych, za które pobiera 
po 200.000 mk. od sztuki. V. kom. 
P. P. rozpoczął inwigiłowanie Gu- 
bernaczuka, a przed parn dmami 
wyw. Ogrodnik spotkał go w bra- 
mie realności przy ul. Legionów 
31, w chwił, gdy zawierał trans- 
akcję z pewnym iegomiościem. 
Wyw. Ogrodnik aresztował Guber- 
naczuka, ale ten po chwili wyrwał 
się z iego rąk i uciekł przechodnią 
bramą. Korzystając z wolnosci zni- 
szczył  Gubernaczuk w domu do- 
wody swej zbrodniczei dzłałałności 
tak, że gdy przedwczoraj wyw. 
Ogrodnik wszedł do jego mieszka- 


Folograficzne 


at. Dwak i Ska 


a 
S 
n 
nA 


nia przy ul. Lyczakowskiej 7., zna. 
lazł wprawdzie Guberiaczuka w 
zafie, ale Świadęctw ani blankie. 
rów już nie było. Znaleziono nato 
miast przy nim fałszywy dokumen’ 
wałskowy na jego nazwisko, takąż 
saną kartę identyczności, oraz 
świadectwo morałności. Oryginal 
ych blankietów szkolnych praw 
dopodobnie dostarcza? Gubernaczu- 
kowi jego teść Stefan Błahej, wo- 
Źny kuratorium szkołnego. 


— 


Nocna obława. 


(hè Ruchłiwy oddział lotny V, Kom. 
P. P. pod kierownictwem asp. Konar- 
skiego, pracuje bez wytchnienia dniem 
i noca nad usunięciem szeregu anif- 
malii w śródmieściu. Po rozpędzeniu na 
cztery wiatry czarnej fieldy. rozpró- 
szeniu spekulantów wszelkiego rodza- 
ju, koniiskacie fabrykatów tytoniowych 
wczoraj oddział ten w czasie od godz. 
6 popol. do 2 w tocv przeprowadził 
kontrole dam z pół i ćwierćświatka, po 


wszystkich ulicach. hotelach godzinro. 
wych i lokalach publicznych. Wyniki 
stawy były bardzo wydatne, Do a- 


resztów policyinych sprowadzono kilka 
dziesiąt dziewcząt niezarejestrowanych 
trudniacych się krvtym nierządem, a 
schwytanych przeważnie łn flagranti. 


Jakkolwiek zdajeniv sobie sprawę, że 
dorywczą „ło walka z nigrządem . nie 
rozwiąże całego probiemu. w każdym 


razie należy z uznaniem podnieść ak- 
cię Oddziału lotnego V kom., która 
die pozostanie bez dodetnich skutków 


zparaty i przy” 
bory poleca frma 


Lwów - Zimorowicza 14 


na Po wysyła odwrotnie. 


- Laboratorjum 
ękonuje wszelkie prace amatosskie. f 


Korony! 


= 


t 
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(KAZIMIERZ KRULINSKI, 
Z tamtego świata. 


wy 
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POWIEŚĆ, 
(Giaz_ dalszy.) 


Wszedł Tatar z samowarem, Do niego zwró- 
cila sie Sema: 

— Zakarz te konwalie, Trofim. Giowa tanie 
od nich boli. Mieotwarie butelki wyrieś do pwm- 
cy, odknikuwane zabierz sebie. 

: — Zaiem do.wtdzenia, Soait — rzekłem, pe- 
dając jej rexe.. 

Zdziawiła się i pabladła. 

—- Nie nagóiesz się czaju? 

-- Nie, dziecko. dziękuję ci, Musze się wydo- 
słać na Świat na powicirze, otrząść zę siebie 
'grobowa pieśń. 

— Zastrzegłam się, nie chciałani mówić, pro- 
Siteś, a teraz w glosie twym wyCZUWAM urazę... 
'Gdztóż konsekwencia. przyjacigiu? Usiądź, napij 
się herbaty, pogadativ. 

Odnówić bylo trudio. 

— Widzisz, Jurasza —  zaczgła, małewając 
ami herbaty. — Tobie sie niże zdawalo, że wa- 
dam, ale się myles. Bylam zupełnie przytermia, 
gdy rozprnałeś mi stanik, po... lekarsku, czułam 
twój wzrok na sobie. ate nie palący, pożadławy. 
Potem zauważyłam, jak gomiteś wetoperza, wsłu- 
chiwałoś sie w mój oddech. Za tyle troszliweści 
malim do cienie wdzięczność i mam. 0, ride za- 
przeczaj. Czułe nun serce i dubrę. Wyszedłeś 
potem. Słyszałaan zgrzyt sprężyn ua sofce, kiedy 
się kładjeś do sim. Światło było calą noc. Byłam 
nawet koto ciebie, awoś nerwowym Sita, zape 
wie i tobie śniły se przykre rzeczy. Może z pál 
godzimy pairzyłam na ciebie — ucałowałam cię 
w czoło i wróciłam do S-ehie. 
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EDVKTĄA W SPARĄ Wad 
UZ%ANIR ZA ZMARLEGO. 


T, VI 4034/2275. Wdrożne postępowania cele: 


Walenty Klimek, mas?rz z Lip- 
uey musowanej, powiat Bo hania, prz'dziełony 1914 
Jo 32 piwku strzeców, wykazany w ewide Ci jak 
'noległy 195, Gdy przyjąć nmeży Że zachodzi dù- 
metiemsnie smierc: wóra/a się na prote Any Xii- 
im2k postępowanie celem uznania wytmłenien ga Z 
lznańsgo | oglasa: się Wezwanie ażeby ud.łełowo s3- 
„dowi lub ożreńcy węzia maiżtńskiego drowi Lo Gw 
iGeidwertowi wiadomości o zarinionym. Wale teg: 
Kitka weywa się, «by przed podpisanym sądem stt- 
iwit się kọ w iauy <posó> uwiacomił o swem życi; 
[Sad na ponćwuą proibe po dau 1 września 1923 wy- 


ugrania za zwa lezo. 


da esztczewie, 
Sąd okrez. cyw. Oddzia! VI. 
Kraków, dnia 26 grudnia 1222, 1090 
T. V. 863 22/4 Fraac szek Niiał wodzony 1835 
4. W Wó:ce Sekclow. kiej pow at K Isuszowa, ay 
jana i K azy.y, piwotasy ouólią msbBiizscą i 
sierpniu 1914 .. do służzy woejskowai przydzieicny 
do austr. 17 p. piechoty obrony krzjowej mal odejść 
fz pułkiem na front rosyjski i od sierpnia 1914 ni 
na o nim Żadwych.wi::domaści. Gly saiem przyv: 
Hiaiety, że zachodzi uslawowe domniemanie z § 1 u:i. 
z 34 marca 1916 r. L. 125 Dzpp. wtraża stę na prot- 
„bę Foki Sakowskiej posiępowanie, celem uznana z: 
Izmarłego zacinionego. Wydaje sę ogółre wesw- 
«nie, aby mdzielono Sądowi lb kaiatorowi adw, d: 
IF ôhlichowi w Rz szowie wiadom:ści o powy? wy:nie- 
„ułonym. Pr.nc sza Nizioła wzywa się, aby przed niże. 
wymłeniony u Sąd m stawi! się, Mb w nny sposó? t- 
jwiadómić o swem życiu. Sąd tatejszy ua ponow: 
‘pri ébe, po dmu 0 cz:ewc. 1943 r. rozstrzygeie 
luznagiu za zmariego. 
Sąd okręgowy Oddzial V. 
Rzeszów, daia 15 listopada 1922. 10 ; 


T. IV. 314/292. Wórosenie postęgowania caler 
znaua za zmarligo. Franciszek Moskal syn Wejcie- 
cha i Amny ze Stępiemów uroizeny 7 marca 1888 + 
Kobykiace, rołnik zam es.kmy w Dominikowie ca o. 
Ko-yfznka pawiąt Gur!ice watągił w majn 1915 .. 
służpy wojskowej ' jako żołnierz 20 pp. był ua fror- 
ce rosyjskim w kali bojowej i raa.ony w piersi mia’ 
jaostać na pobo ow.sku pedcz"s gdy wojska austryjac- 
kie |nęt' bojową już oprściły, W każdym razie tu 
11 p Ź ziermika 1915 ne da © sobie żadnej wiazo- 
lmeśc. Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi usta- 
wówc dontniemaste z 5 ż4 L. 2 ust. c. przeto wdraża 
wç ma prośbą Żony zaciuio rego Kataczygy Moska 
zaitza oj w Dorin kowz'ch postępowanie celer 

a Framiszka Miuszała za zmariezu. Wydaje się 
przeto ogóla: wezwanie, aby ud: elono S4cowi iub 


małżeński Q adw, Drow: 


t 


„Gaži 


z 
L 


Po ktębkach myśl, które się z mego mózgu 
wypałćży, mógiby wydostać sie z labirymiu nie 
jeden, ałe sto Tezeuszów.. By! i rezultat tei mó- 
zącoroej pracy. Wadyjsz. Jawasza, my sie žie bha- 
wńimy. Przedewszystkiem, różnica narodnwości. 
Ja — Kacapka. córka zmienawśdzonych przez was 
WTogów... > 

-— Sonniu! 

--- Mam prawe tak myśleć. Przypuśćmy ję- 
dmak, że uclryldibyśmmy uprzedzenia. Jestem bo- 
rata, moribyśmw żyć bez troski. ale gdzie? Tu? 
-- mie zystałbyś ty. Tam —- mnie byloby obco... 
Romans zaś, taki „z tamrtczo świata“... Jurasza, 
czy tv uwieruysz, ġe nagabywały mne pokusy, 


aby cię zabłć? 


— Smmiu! Bądźże rozsądna! 

-— Jestem szczera... Gdybyś był taki, jak inni, 
Sprawa przedstaw kuaby się o wele prościej. 
Zdobyłbyś nine, kez wysiłku, a pelem.. 

— Właśnie, to „potem“... 

— Klęska. sądzisz? Przecie.  Wtedybymi 
gie tak łatwo, lak bardzo iatwo znienawidziła... 

Zapanawało między nami dłuższe milczenie. 
Przerwałą ie Somia: 

> Czy ty bardzo kochałeś swoją Żownę? 

— Jak? O co ty pytasz? 

— Czy bardzo kochałeś swoia żonę? 

— Zdaie mi się, że tak, ale widzisz... ia mie 
miałem nigdy czasu., Żyliśnry ze sabą ledwie dwa 
łata. Ona chagi chorowała... Potem katastrofa... 

— Przepraszam cię... Może to bylo dla ciebie 
przykre, że zapytałam. Sana nie wiem, skąd mi 
to przyszło... Mieliście dzieci? 

— Nie, Somu! Powiedziałem ci, że żona moja 
była chporow ita. 

— Rozumiem.. A teręz jeszcze jedne... Po- 
wiedz mi, Skąd u ciebie tyle siinei woli? skąd ta- 
ka żełazma nieugistość ? 


eljLani w Jafe wiaromości o pewyż wym eM'CuyMm 
*rau'iszk* Moskal2 wzywa się aby przzQ niżej y- 
sienicnym sądem stawił się lub w inny pitón uw:a- 
omił o swem życiu. Sąd twiejszy na ponowną nicŚ 
ə po duiu 31 lip a 1923 rozstrzygnie © uza niu 
marie; o, 


a- 


Sad okręgowy Oddziz! IV. 
Jasio, duia 13 grusnia 1932. 112 
T. 275/22/14. Józef Ciesielski syn Teofila ur. 2- 
twietajn 18659 w Radbuiu ustat io we Lwowie 21:- 
słeszkały wcule przeprowadz-nycn dochodzeń b 
żotsiersem armji 'askiej i ed poiowy r. 1519 ne 4:- 
e o sobie z axu życia. Na wnocet Emi C.es e:skie; 
varaża się pasiępow pie celem w.n'na go za zma. 
«ge a małżeństwa zawartego ua xain 31 wr-eśu 
212 między vagirionym a wniockodawczyzią za rez. 
s azare, Wiadomości o zagisionym naieży udziel 
sądowi albe „Św. Dr. Kazimierzowi Senissgnowi w 
Lwowię, którego ustanawia się kuratorem oraz ot- 
iaitcą węxła mmiż skiego. Zagimonego wzywa się, 
by się jawit przeć podpisanym Sąć.m o ile Żyje, lub 
w inny sposób duł szać o s3 bie W miesięiy 
d dnia ogłoszenia icgo zxarzązśknia w gazecie ! 
„ętowej Sąd sa ponewny wniesek wyda ostateczu. 
-rzeczemie, 
Sąd ekrczewy cywilny, OQddzi:ł VIL 
Lwów, dała 3 s ycznia 1923. 111. 


T. 21:8':2/4, Wuseżsnie piste; owania ceiem u- 
dow dneria śmierci. Jwan jaeyaa: ssn Mateja i K ~ 
iaizyay, urodzony dnia 22 styezcia 1879 r, w Knia.c- 
iuce t tamże estalnio zam eżzkały re!. g:. kat. rani: 
aawolany w iaku 1514 do służby wojskowej w ù. 
wmji awt ya ziej br t udziai * walka h sa riSyi- 
kim  freacie i w bilwiz poe Nskem w iistopadz 
-vli r. ciężko rarsy zmari teg samego dnia, ktora 
t ukclezność twiurdziii świadkowie icga mici. 
waar Mogietytz i Michał Tytysz, reluiey w Kniaze- 
:.06. Gdy w: bec pewy?szeg) jest p awdopcdsbne: 
e lwəa j cyniak pw iósi śnić, p zeto na prosi 
„210 šios ry Qievy Nu iwskej uv. jacynla” wdiazz 
ię postępowanie c:lim udow dniekia z.szłej śmie - 
i zaginione o, Wydaje się pr.e o ©gólne w'zwaBie 
by uwiado:wieno Sąd „2 de enia 1 maa 1923 r. 
34i łocrymi Pu upływ.e powyższego CZASO.ICSU 1 p: 
 cesrawadzeniu i po p u jęcin dowodów bsdzie roz- 
1zygnięte e dowodzie z szłej Śmiarci. 
S e ok:ęgowy Oddział lv. 
Styj, dna 4 ruduia 1822, 1136 


T. IV. 103/215. Pestępowunie colem uznan'a zi 
zmarłege. Marek Szmyd syn Antoniego i Jus yny uro- 
dzeny 24 kwietnia 1891 w Krościenku wyżnem, A Za- 
mieszkały ostatnio w Łęzanach, wsjcchał ponewnie na 
wojnę 10, czerwca 1916 mia umrzeć na malarję w Aiba- 
nji w jesieni 1918 i od tego Czasu brak e nim wiado- 
mosci. Gdy zatem można przyj%ć, że zaistnieją warunki 
ust:wowego demniemania śmierci w mys? § 24 ue za 
rządza -ię na wniosck Marji Szmydowej postęcew aic 
celem uznania Marka Szmyda za zma:ł:gu ! małiokatwo 
jego z Ma-ją z Zajd ów za rozwiazane. Wzywa się, by 
udziełoso wiadomości o zaginionym Sądowi albo obrońcy 
węzła małżeńskiego adw. Drowi Lipińskiemu w Jaśle 
do sześciu mi-sięcy, poczem *44d roastrzygnie u wniosku 
Sąd okręgowy Ośd_iat LV. 
Jasła, dwie 23, lisiopada 1922, 986 


|—— = s] 

— Jestem człowiekiem uczciwym. Soniu. 

— Wiom, wiem... Gotów iesieś może pomy- 
śleć sobie źe ja miajam zanrar... 

— Soniu. we mówmy o tem. Mówmy ‚0 czem “ 
chcesz: o wojiniv. o fabryce, o rewołuci. o Szgila- 
lu, o Książkach, © kwiatach... 

—- pobrzę., Mówny., ale o umariych, Jura- 
Sza 


SZ 


ryc 


XV. 


Ochkwedził mnie pastor, 

— Ne widuję pana w ostatnich czasach — 
zaczął. — Cóż to się stało? A! Sanatorrum.. Po. 
wimszować. Tylko, żusy panu starczyło umdi- 
szów. To, co daje komitet pomocy wYShańconi, 
za miało. niepra mdri? 

— Stamowczo za mało, ale nege sobie jakoś 
poradzimy. Przedewszystkiau udało m. sig zało- 
Żyć malutką fabryczkę kefiru... 

— (Co pan powieciai? To paź ma i zdormmści 
przemysłowe? 

-— Nie ja sam sabraiem się do teso, ale jest 
nas więcej, Pan Lonuszyński dał pewną kwote. 
zarządczym szpitala trochę, ja coś tam — no iÍ 
wyrabiamy kefir leczniczy, a czysty dockód wła- 
śnie przeznaczony jest ma pokrycie miedoborów 
sanatorjum, Cheałhym zastosować nową metodę; 
bez wszetkich lekarstw, truczń, arszesików, 
wsttzykiwań. a jedynie oprzeć Się na środkach 
naturalnych., do iakich zaliczam: forsowne odży- 
wianie. dużo słofńtca, powietrza i beztroekiczo 
spokoju. 

—- Doskonale, Świetnie, A możeby pan po- 
zwolił mi zwiedzić ten zaklad? 

-- Bardzo chetnie, właśnie wyb'eram się tam 
za ‘akie pół godziny. Tymczasem możę ksiądz 
pastor obiawi mi swoje życzenie, 


(Ciąc dalszy nastąpi.) 


13.;4. Euih Siefan Lziiuniek ovu T v- 
ora i Marr, urodzceny 9 styćznia 1884 w Tejgarowie 
a że z. mieszkały, wziety przez w.jska austryjackie 
z podwadą w j:se i 1 It ostata raz pod Krosnen: 
podczas odwrotu bv: wicziany, a 04 tego Czasu $'1d 
jego Życia zcęinął Na prośbę Anry Mzciun'sk udizż! 
się postępowanie cziem uznania za zmerłe o Wyda- 
e się p ze'o Orójnec wezwanie, aby udz "louvo ądo- 
w lu» kuratorewi adw. Pozniakowi w "iryju wiado- 
uśe: © powyż wynieniunym Sąd ia'e,;szy na po- 
ao«ną  rośbę 6 i.ro po urływie ez eu micręcy 


. zié 


i zą€ od era cgraszenia niniejszej uchwsły w Ga- 
zieie Lwówziiiej estateczułe rorstrzygnie. 
tąd ok cgowy Odisiał 1.. 
Stryj, dna 15 st e na 1988, 1131 


L. ez. T. 548/22/6. Zarządzenie portępowanła ce- 
łem uznani a śmierci.. Piotr Szerstyło syn Grzegorza i 
Tokli urodzony 4. kwistria 1837 w Sulimouie, wedle 
przerrowadz:nych dochodzeń -mari w list padzie i919 
w Winnicy. Wobic iego zarządza się ra wniose Jama 
Szerstyły resiępew>nie ecim usewednicnia Śmierci a 
zara.em ogłasza sę wczwavie aby do dnia 5 marca 
19:3 udziolene wiac omości Sadowi :iho adw. Br Rasin- 
ciowiczewi we Lwewie, ktor go ustanawia się ku'ato- 
rem ni obc:nego. Po upływie terminu i po przeprowa- 


dzenłu dowodów jednakowoż aie prędzej jak w trzy 

miesiące od dnia ogłoszenia tego zarządzenia w gazecie 
vrzędewej Sąd orzeknie es atecznie © wniosku. 
Sąd ©:ięgoewy cywilny Ogdzi:? VIL 

Iwów, dnia 4. grudnia 1923 1150 

| T. 284/22 4. Edykt. F.anciszei: Jó cf Seredyśski 


trodzony 21 sierpnia 183; w Stryja, kontrolor kasy 
miejskiej w Stryju, przyd iełony do 33 p. strzelców 
austzjackich jako telefonista oddzidłu ka abinów masz - 
„owych w Czasia alaku resyjskieyo na froncie wołyś- 
sim k. kotek zaginął, Wdrażatię na prośvę żony po-: 
siępowaniż celem ussanit za zmiriego : wydaie się 
ogótn: wezwanie, aby i dzicioso Sądow tub kuratoro- 
w i edrońcy węzła małieńskego da: S.eruhellowi w 
Stryju wiadomości o powyż wymienionym Sąd tute'szy ' 
ua ponowną prośbę doniero po upływie sześciu m.c- 


sięcy Gd ogłoszenia niniejsze, uchwały w Guzecie 
Lwəwskiej ostatecznie iozstrzygnie. 
Sąd ©:regowy oddział |V. 
Stryj, dnia 15 styczna 1923 1112 


T. IV. 51,22 3. Postępowanie celem uzninia za 
zmarłego. Andrsej Sywulicz z Wilszni. syn Szczepana 
t Anastazji, rolnik uredzomy dnia 3 grudnia 1563 wy- 
jeckał z rozkazu mogłlizazyjnego na wojnę w r. 1914, 
a raniony podczas wal< frontowych przewi złony zo» 
Stał do szpitala i miał tam w tymże roku 1914 umrzeć 
i od tego czasu brak o nim wiadomości. Gdy zatem 

ożna przy ać że zaistRkie:ą warunki ustawowego du- 
nniemania Śmierci w myśl § 3k uc. zarządza się s: 
wsriesek Anasta. ji Sywulicz postępowanie €tlsm u' na- 
na Andrzeja Sywuieża za zmarłego i malżeńs wa 
ego z Auas.uzją z Fedaków za rozwiązane a zarazem 
ogłasza się wezwanie, aby udzieieno uwiadomości o 
z gisienym ządowi alno adw. dr. Gabryszeoskiemu w 
jaśle k ó:ego ustanawia się wuratorem : obreścą węzła 
malżeńs<lego w Ciągu półroku a po upływie tego cza- 

su sąd o.zeknie © wniosku. 
Sąd otrzgowy oddział IV, 

Jasio, 24 Hstopzda 1938, 


Hus; 


T. 207,2./8, Wdrożenie pos ępowania elem ul -|ustnej rozprawy na dzień 24. lutego 1923 godzina 8; 


„GAZETA LWOWSKA" z dnia 14, tego 1923. 


Wwodn.enia Śmi:rci. raw.l Dobrywoda, s/n Sivcona i | przedpoludniem w tut. Sądzie biuro Nr. 19. Celem 


M riji nrodzonv i7. czerwca 1658 w ! avee p:wia 

Ska'at i tam zam eszk ły sabrany przymusowo w i 
p u 1919 pr ez woj ka ukraińskie na pədwode u-ał 
>5ę wraz z cofającą armą za Zbrucz i tam wszpit lu 
w Chwast wie mia! umrzeć w listop de !9:9 ce 
stwi rd ons zaprzysiężorwymi zezn niami Świ dka í 
u ir zo Małvka. Gdy wotec p wy 'szegoj *t p:awdo- 
podne , że Pawel (|) b ywoda poni's? Śmi.rć, rz': 

na prośbę i gò zony Żof  : obrtyw da, wdraża się po- 
stęcowanie celem td wcdu enia zaszdej $nisrc. Yy- 
daje się przeto ugvin: wezwanie aby w przeciągu 3 
miesięcy od dna ogloszenia ego edyktu w Gazes 
Łwowskish uwia i omiono Sąd ałb» kuratora adw Dr. 
Par:iłego w Taruopolu o zaginionym. Po uplywia po- 


wyższego czasokresu : po podGęciu dowodów Sąau 
tite. szy rozstrzygnie o wniosku 

Sąd okręgowy Oddział V. f 

Tarnopo , ama 6. ; źlziernika 1922. 675 


T- 161/234 Wrożenie postępowania celem [r e- 
prowadzena dowodu za złej Śmierci. Hartłomie Czo:* 
nii urodzony 6,0 ,8738 w FHrodnicy pów. Skalatit.m 
zam eszkały powoiaay w czase ogólnej mcbilza ji * 
r 914 do woiska austriackiego początiowo pelni! 
służbę p zy żasdarmerii a następnie preydzietony zo- 
s a’ do służby fo tecznej w Tmlnie koło Wiednia. W 
eseni r ivi Baiko Czoru,, zachorował wskutek 
czego odstawłony został do szpitala gdzie po m esią- 
cu marl i pochowany został w Tuini: co stwie:dz:- 
no zap'zy iężonynii Zsśnisiami naocznego świadiła 
Jana S:rafna. Giy d wód śme ci nie da sę stwier- 
dzić przez doium nt ubl czay przeio na wiosek j- 
go eny Mity Czorni wdraża się posięgowunie ct- 
lem p zeprowadzena dowadu saszie Śmi:rci. Wydaje 
sj: ogólne? wezwanie by w ciągu (rzech missis y oi 
dnia ogł szena tego edysiu w Gazecie Lwowski:i u- 
w'adomio © Sid 1 b Lursiorą adwo aia Dra Bobew- 
shizg w Tarn:polu o zayiniousm. Po upiywie tesu 
czaso risu . po r dgu dowod:'w S4d roż.t'zyyue 
o wnios. t. I 

Sąd okręgowy Oddział V. 

Tarnopol, dnia Ì3 listopada 1922. 672 

T 200,22 £ Edykt. Mch»! Pasieczrik, syn Grze- 
gorza | Anny, urodzony «4%. p dz e- nika 1536 w Kua- 
„ows»iem i auże osta iò zanne zka X. g - kat. ołc- 
niiu, 7, utego 1911 z M rią uredzoną Pawłyszyn 
narukowa! w r. I9]% wo woja au tjąckiezo i mi: 
wed.e br: ysiężony h zeznań świadka Iwana Ilé y- 
szyna : Wucylu Pusiecznika brać udział w bitwach ; 
Ro janami w jesieru 19:4 | od leco c asu wsze ku 
ślad o jego życiu zag uąl Gdy zutem przyjąć należy, 
że zachodzi ustawowe doninieman'e śmierci, przeto 
wdraża się na prośbę żony Mari Pasiecznik postępo- 
wan:e celem uzn.nia ża zmarłego | rozwiąaani: mal- 
żeń twa. Wydae się przeo cgólje wsewanie; aby 
tdzieono Sądowi Tub kurziorowi 1 obrońcy węzła 
małżeńskiego adwąkatowi D:owi Ka flow jęcinu.w'ado= 
miości 0 powyż wymienionym Michala» Pasiocanika 
wzywa s'ę, aby przed niżej wymienionym S: jem sta- 
wił się ivb w inuy spcsó» uwiadomii o swem życiu 
Sąd iuieszy na ponowną prośbę po urływie sześc.u 
miesię y licząc cd dnia ogloszenia pin eisze; uchwaly 
w Gazecie Lwow kiej rozstrzygnie o tznanu za zmar- 
‘lego i o rozwiązanin mali eństwa, 

Sad okręy wy Oddzial IV. 

Stryi, dnia 8, grudnia Lyżż, 1129 

T. 597 22 6. Wdrożeni* postępowania celem u- 
anania za «ma: lzpo. Wasyl Pezryża, s n Jana u. 8/5. 
1b66 w Lućzycach ostatnio iamże zamnieszicły bra! 
udział w wCnie jako żolnerz aust. przy 41p. » i 
wedle rrzeprow.dzenych dv.hkocze» miał zginąć w 
jes ent 1917 r- na włoskim fronce. lojna zaien 
przyjąć, 1ż zaidą warunki nstawowszgo domniemen 
śmierci po myśli$ 24 '. 2 u. c. wzgl. ust. z 31/3 19:0 
Nr. 128 d:np- Wobec tego na wniosek Marii Lasz 
wdraża się postępowanie celem uznania wymiemions 
osoby za zmarłą. Wiadomości o zag nonym należy u- 
dzieć sądowi albo adw. Drowi Eugeniuszowi Qrłc- 
górskiemu we Lwowie, którego nustavawia się kura- 
torein zaginionego. Zaginiouczo wzywa się aby się 
jaw przed podpisanym sąlem o ile żyje Jut 
inny sposób dała znać o sobie. Po dnu ?. lipca 1923 
względnie w 6 miesięcy od dnia ogłoszenia tego za- 
rządzę nia w gazecie urzegowej sąd na pl noway Wiio- 
sek wyda ostateczne orzeczenie- 

Sąd okręgowy cywilny Oddział VII. 
Lwów, dnia 1% urednia 1922. T5 


+ J93IZDECŁENIA. 


„A, 
a 


KSZNA.TE 


U. 2722/13. Stanisław Kmietowicz i Mechel Bram, 
rzeżnicy w Krynicy. winni są, że w czesie od 29. sierp- 
nia 1921 do 10. pazdziernika 1921 w Krynioy, żądali 
rozmyślnie za mięso cen oczywiście nadmiernych, mia- 
nowlcie za b kz. lylnego mięsa wołowego po 240 ma- 
rek, a za ] kg. koszemego mięsa wołowego po 280 mk. 
t ceny te przyjmowali, przez co popełnili przekroczenie 
z artykułu 19. nstęp 1. ustawy z 2 lipca 1920 Nr. 67 
poz. 449 Dz. U. Rz. P. za co zostałą zasądzeni po myśli 


strzeżenia praw tejże ustanawia się Jurka Tokaryka 
Wasyla w Fierodence kuratorem. Tenże kurator zastę- 
pować będzie Wabytynę Frydiak w rzeczonej sprawie 
na iei koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w Sądzie 
się me zglosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 
Sad powiatowy, Oddział I. 
Ilorodenka, 26. stycznia 1923, 1138 
C. 3123/2. Edvkt, W sporze Julii z Migdatów w 
Gębtcach przeciw niewiadomym z życia i miejsca po- 
byte Stanisława Migdała, Zofii Kozioł. Jama Migdała 
z Sulczyna r spôln. o unieważnienie rozBorzadzenia ©- 
statniej woh śp. matki Anny.z Bączków  Migdałowej 
mianuie się kuratorem pozwanych  Józeia Bączka w 
Suńczynie. Rozprawę w niniejsźym sporze wyznacza 
się na dzień 6. marca 1923 o godz. 9 rano w tut. Sądzie 
Sąd powiatowy. 
Wojnicz, dnia 23. stycznia 1923. 1143 
U. 40s:22, Micha Papit rel ik z Zagórza został 
usąd. wyrokiem z dnia 23 czerwcu 1922 L. cz. U. 455.12 
skazanym «a przekroczenie ustawy o zwaiczanin | hwy 
wojennej, popełnione przes rozmyśine pobranie n. dm er- 
uej ceny za słomę, na karę aresztu przez 3 ceni zz: mit- 
ną n: grzywnę w kwocie 1500 Ny. i na p.nuzzenie ko- 
z'ów postęsowania karnego. Wyrok powyżazy za w: r- 
dzen» przez sąt odwoławczy. 
sad pew: owy Oddzał IU. 
R-dk, dna 7 - vczyia 1923. 1116 
Cy.-I. b. 1720/22. Edykt. Strona powodowa Maier 
Błeich wniosła skargę przeciw stronie pozwanej Wła- 
dysl. Dobruckiemu o 20000 M doCy. Ib 1720/22. Audjea- 
cja do ustnej rozprawy zostałą wyznaczona na 17 stycz 
nia 1923. godz. 10 w tym sądzie biuro Nr. 88 ul. Sądo- 
wa 7, III p. Ponieważ miejsce pobytu streny pozwanej 
jets nicznane. ustanawia się dr. Dawida Werfla. adwo- 
kata we Lwowie kuratorem. który ią będxie zastepo- 
wał na jej koszt i niebezpieczeństwo. dotad. dopóki ona 
pama się nie stawi i nieustanowi pełnomocnika. 
Sąd okręgowy cywilny. Oddztał |. 


Lwów, dnia 14. listopada 1922. 1098 


KOMKURSY. 


L. 808/21, Konkurs. Wydział powiatowy w Boho- 
rodczanach rozpisuje niniejszem konkurs na posadę 
sekretarza Rady powiatowej. Do posady sekretarza 
przywiązane są pobory IX-tej, VHF (ósmej), względne 
VII (siódmej) kategorii (stosownie do wykazanych 
kwalifikacji) płac urzędników państwowych. Do po- 
danla o nadanie posady dołączone być mają: 1) metry- 
ka urodzenia, 2) certyfikat przynależności, 3) dawody 
odbytych studjów, 4) znajomość języka ruskiego w 
słowie i piśmie, 5) curriculum vitae, Pierwszeństwo bę- 
dą mieli kandydaci, którzy wykażą się praktyką w 
służbie samorządowej, względnie także' ukończonemi 
studjami prawniczemi. Posada do objęcia natychmiast, 
stabilizacja po upływie 1 róku nienagannej służby. Po. 
dania należy wnosić na ręce Komisarza rządowego dia 
rozwiązanej Reprezentacji powiatowej w Bohorodcza- 
nach w terminie do 15. marca 1923. 

Wydział powiatowy: ` 
Komisarz Rządowy Starosta: Murczyński. 
Bohorodczany, dnia 6. lutego 1923. 25 1—3 


E. 138/22/2, Edykt. Przeciw Annie z Klusiów Ob- 
rochta zę Zakopanego, której miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został przez Jakóba Quta Burego ze 
Zakopanego do Sądu powłatowego w Nowym Targu 
wniosek ezzekucyjney na dczwolenie egzekucij przez 
publiczną licytacviną sprzedaż ralności w Zakopanem 
położonych. Na skutek tego wniosku dłozwokme zasta- 
ła egzekucja przez przymusową licvtacviną sprzedaż 
1/4 i 1/8 cześci realności 245, 3/46 i 3/02 cs. real. lwh. 
246, 1/4 i 1/4 cz. rezl. Iwh. 2296 i połowy reałności 1wh. 
3018 ks. gr. gm. kat. Zakopane obiętych. Celem strze- 
żeuła praw Anny z Kłusiów Obrochta ustanawia się 
kuratorem ad actum Dra Zygmunta Wasiewłcza adwo- 
kata w Nowym Targu, Tenże kurator zastępował be- 
dzie Annę z Klusłów Obrochta w rzeczonej sprawie na 
jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki one w Sądzie słę 
inie zgłosi lub pełnemocnika nie zamianie. 

Sąd p wratowy. Oddział IV. 

Nowy Targ. dnia 1. lutego 1923. 


a 


LICYTACJE, 


1140 


SPADKU 


As 1492/8. Edykt. Sąd powiatowy w Qwoźdzcu 
ogłasza, że Stefan Hrabczuk z Ostapkowiec zmarł dnia 


tego satmegu przepisu na grzywnę w kwocie po 30.000 |28, kwietnia 1920. Ostatnie rozporządzenie żnaleziano. 


mk. (trzydzieści tysięcy marek) z tem, że w razie nie- 
ściągalności grzywna ta będzłe zamieniona na karę a. 
resztu przez czas po dni 10. 
Sąd powiatowy. Oddział III. 
Muszyna, 24. stycznia 1923. 


L. cz. C. |. 50/23/1. Edykt. Przeciw niewiadomej 
z miejsca pobytu Wasytynie z Catynów Frydrak wnie- 
słotrym został do Sadu powiatowego w  Horodence 
przez Jurka Całyna Iwana niewiadomego z imejsca po- 
bytu. działającego przez kuratora Michała Całyna |. 
sumas w Horodence pozew o nznanie prawa własności 


Dmytra Hyszcznka, którego miejsca pobytu Sąd, nie 
zna, wzywa się, aby w przeciągu jednego roku licząc 
lod dnia dzisiejszego, zgłosił się w tym Sądzie, Po u- 
pływie tego czasokresu odbędzie Się rozprawa Spadko- 


1139 | wa przy udziałe dziedziców, którzy się zgłosili i usta- 


nowionego dła nieobecnego kuratora Fedora Hetmana. 
Sąd powiatowy. Oddział HI. 

Gwożździeo, 30. meja 1922. 1137 

A. 293/16. Edykt z wezwamwem dziedzica, którego 

pobyt jest niewiadomym. Ogłasza się, że dnia 17. sierp- 

nia 1914 w Łówczycach zmarł Józef Saidan, pozosta- 


1 
RR 
ustanawia dziedzica. Ponieważ Sadowi micisce pobytu 
Iwana Saldana nie jest znanem przeto wzywa sit go, 
aby w przeciągu jednego Toku liczac od dnia uiżej 
danego zgłosił się w tut. Sądzie i wniósł oświadczenie 
do spadku w przeciwnym bowiem ruzie spadek sosta- 
nie przeprowadzony ze zglaszającymi się dziedzicami i 


kuratorem Antonin Sałaauem ustanowionym dla nie- 
obecnego, 
Sąd powiatowy. Oddział III. 
Żydaczów, dnła 7. stycznia 1923. 1144 1--3 


A. 188/22/6. Edykt. Sad powiatowy w Gwożdźci 
ogłasza. że Maria Furyk zmaria dnia 16, listopada 1921 
iw  Roschaczu. Ostatnic rozporządzenie znaleziono. 
,Dmytra Furyk2, którego miejsca pobytu Sąd mie zna, 
e się, aby w przeciągu jeanego roku. licząc ad 
dnia dzisiejszczo. zgiosił się w iym Sądzio, Po upy- 
wie tego czasokresu odbędzie się rozprawą spadkowa 
przy udziale dziedziców, którzy się zgłosili ; nstano- 
wienego dla nieobecnego kurutora Marchia Micbajluka. 

Sąd powiatowy, Oddział I. 

Giwożdziec. dnia 2, listopada 1922, 1136 

A. 479217. Edykt. Sąd powiatowy w. Gwoźdźcu 
ogłasza, że Stefan Semak zmarł dnia 16. sierrmi” 1921 


w Pruchniszczu. Ostatnie rozporządzenie znaleziono. 
Petra Semaka, którego mielsca pobytu Sąd nie na, 
wzywa się, aby w przeciazu jednego roku. licząc od 


dnia dzisiejszego zgłosił się w tvm Sądzie Po upływie 
tego czasokrcsu odbędzie się rozprawa spadkowa przy 
udziale dziedziców. którzy się zglositi i ustanowionego 
dla nieobecenezo kuratora Jana Jakubów, 
Sąd powiatowy, Oddział III. 
Gwoździec. dnia 31. grudnia 1922. 1135 


A. 323/2119. Sąd powiatowy w Gwożdźcu ogłasza, 
że Jelena Koliyk zmarła dnia 21. maia 1920 w Ostap- 
kowcach. Ostatnie rozporządzenie znalezimo. Annę 
Jewczuk i Lesia Rudejczuka, których miejsca pabytu 
Sad nie zna, wzywa się. aby w przeciągu jednego ro- 
ku, licząc od dnia dzisiejszcza fosili sie w tym Są. 
dzie, Po upływie tego czasałtresu odbędzie się rozpra- 
wa spadkowa przy udziałc dziedziców, którzy się 
zgłosili i ustanowionych dla nieobecnych kuratorów 
Wasyla i Iwana Jewczuków.., 

Sad powiatowy, Oddział III. 

Gwożdziec, dnia 1. października 1922. 1134 

A. 818/205. Kdykt, Sąd powiatowy w QGwoźdźcu 
ogłasza, że Paraska 2. Maksymczuk zmarła dnia 6, 
października 1920 w Kułaczkowcach. Ostatnie rozpo- 
rządzenie znaleziono. Iwana  Maksymczzka, którego 
miejsca pobytu Sąd nie zun, wzywa się aby w prze- 
ciągn jednego roku, licząc od dnia dzisiejszego, zgłosił 
się w tym Sądzie. Po upływie tego czasakresu odbę-' 
dzie się rozprawa spadkowa przy udziale dziędziców, 


którzy sie zgłosił] i ustanowianego dla nieob o ku 

rałora Jełeny Maksymózuk, Lam 
Sąd powiatowy. Oddział MI. 

Gwoździec, 2. października 1922. 1133 


A. 617/20/10. Edykt. Sad powiatowy w QGwoćdźcił 
ogłasza, że Jurko Pawluk zntarł dnia 1. Intego 1920 w 
Pruchniszczu. Ostatnie rozporządzenie znaie- 
zomo, Michała Pawlika, którego młejsca 
pobytu Sąd nie zna, wzywa się, aby w przeciągu isd- 
nego roku, licząc od dnia dzisiejszegc. zgłosł siłę w 
tym Sądzie. Po upływie tego czasokresu odbędzie się 
rozprzwa spadkowa przy udziale dziedziców, którzy 
się zgłosili i ustanowionego dla nieobecnego kuratora 
Danmyty Ostapczuka. 

Sąd powiatoww. Oddzial! MI. 
Gwożździec, 2. października 1922. 1132 
Lez. A. IV. 293/:9 '2. Wcezw:. io dziedziców, któ- 
cysh pobyt ai? jest wiacom; Fi ip Rutz, ksln:r, lat 66, 
religj! ewan-elickiej. mar! dria 31 października 1918 
we Lwowie przy ul, Zuliń kiego 1. 16 Ostatriego rozpo- 
rządzenia nie znaleziono, Spadkotierców których miejsca 
pobytn Sąd nie sn , wz+wa się, aby w przeciągu jedne- 
go roku licząc od dnia dzisiejszego. zgło ili sie w tym 
Sądzie. Po upływie tego cznsokresu odbędzie się roz- 
rawa spadkowa przy udziale dziedzi ó“, kiórzy się 
zgło ili i usta owi nego dla nieob cnych Kuratora p. 
adw. Dia Łza 


Sad powiatowy S. I. Oddział IV. 
Lwów, dnia 18, wrześna 1922. 
] i 
„ P. II. 268/22/6. Ogłoszenie niewłasnowolności. Ma- 
rie Górną w Stryju pozbawiono całkowicie własnowol- 
ności z powodu choroby nmiysłowej, Kuratorem usta- 
nowieno Jana (tórnego w Stryju. 
Sąd powiatowy. Oddział IH. 
Stryj. dnia 30. grudnia 1922. 1142 1—3 
L. VO. 13/21. Obwieszczenie pozbawienia własno- 
wolrości. Jewkę Barańczuk, żonę Wincentego z Syno- 
wódzką niżnego. lat 32, pozbawia sie w!asnowolności z 
powodu choroby umysłowej. Kuratorem ustanawia sie 
Wincentego Barańczuka z Synowódźka niżnego. 
Sąd powiatowy. Oddział VI. 
Skole, dnia 26. października 1922, 


1145 


KURATELE 


1141 


EMORTYZACZJI, 


T. 842/20/10, Zarządzenie umorzenia papierów war- 
tościewych. Na wniosek Pirkasa Kornberca podejmuje 
się postępowanie celem umorzenia wymienionych niżej 
papierów wartościowych. które wnioskodawcy mialy , 
zaginąć. wzywa się posiadacza tych papierów, aby je 


/sga. Na podstawie pozwu wyznaczą się audjencję do |wiając rozporządzenią amałniej wol, „w którem miel ciągu jednego roku od dnia pierwszego ogioszęnią Si: 


ipaąÓreria płatności wierzytelneści — przedłeżył temu | 
Sądowi; także ham iateresowani maja zgiosić swoje 
zmory przeciw walitskowi W ramie mzectwnwm u- 
anatby Sad po upływie tego terminu te papery warta 
ściowe za mnuorzene, Oznaczenie pawsrow wartaście- 
„wych: m) paica Towarzystwa Asseocuratiors Generali w 
Trieście u. agtntura we Lwowie Mr. 247.953. tab. 12. 
ta) z daty |ryject 19. kwiebtia 1990 na rwa 4000 kor. 
wpstawłona, pluma |. kwietnia 918. ebciążowa kwotą 
32106 ker. oiowająca Ra nezwisko Purkasa Kornberga 
jako ubuisioczomese | urawiuioneze. b) podca lewa. 
rzystwą Rmmume Adrat di Słcmta w Tevjeście ge- 
marakia agencia we Łwówie Nr. 17455 z dały Tryłest 
38. czorwca IM ua kwotę ŻU8 kor. i mazudsko Piska- 
ma Koenberga jako tsbezpieczoneyo wystawiam. płatna 
dnie 18. czerwca 1024 m rzecz Purkasa Kernkerza 
wzglęcwie, zdeby tenże pietwej umarł wa rzecz jemp 
żory Estery ur. Kama cwentratnie lego dzieci Meie- 
sza i Greli €unoetnakmte na rzecz okaziciela. 
Sad okrecowy cywhry. Oddział VH. 
Lwów, dada IR, nya 1921. 1029 


l UPROŁOŚCI. $ 


S. 1612. Na podstawie wnirsków powzjmionych 
przez jawdących się na audjencji dnia 16. maja 1922 
'więrzycieli masy rozbiorowej Schmariego Spiegołzłasa 
w miejsce przehywającego za graniecany Państwa za- 
rtępcy zawiakiwcy masy dr. Isiacha Waidmanna. ueta- 
nawla siç zastępcą zawiadowcy masy Para dra Karo- 
la Feilesa. adwokata w Tarnoroln. 

Zakradnmk, kamisarz konkursowy. 

Tarnopol. dni 22, maja 1922. 1057 


i FERMY. 


Firm. 38/23. C. Vi 429 Wpis do rejestru handlo- 
wego firmy spółkowej. Do rejestru Oddział C woiagnię' 
co nastepuje: Siedziba firmy: Kraków, Brzmienie fi: my: 
B uro Zjednoczonych F.bryk cementu, Spółka z ograni- 
lezonga odp wiedzialnoś ią, Przedmiot przedsiębiorstwa : 
„pośrejni:zeniz w sprzedaży, kopno- spraełaż na własny 
i rachunek oraz komisuwa sprzedaż portland - cementu i 
innych hydraulicznych zapros, wsiszcio zakładanię, na- 
bywanie, dzi rżawienie eraz prowadzenie fabryk comen- 
tu i w-półdziałanie pizy powstawaniu tego rodzaju 
przemysłu, Forma spółki: Spółka z ogramiczoma odp: - 
wieżriełnesścią. Koztrzkt Spółki z daty Kraków 13. paź- 
(dziernika 1932 LR. 738, Kapitał? zakładowy Sọpéfki 
1,000 006 Mk. w:łicony w gotów.e. Zawiadoweą u- iamo- 
wiosny 4]fqed Bornstein w Krakowie, ul Garbarska 1. 4 
Popis firmy: Pod wyciśniętsm siam;ilją, wydrużowa- 
nem lub wypisanem brzmi:niem firmy umieści zawia- 
idowea swój podpis. Dzicń wpisu 10. stycznia 1923. 

Sąd okrzzowy j-ko handlowy Odział II. 

Kraków, 15. stycznia 1923, 1089 

P. 8536/22 firm. 1325 Rg. © Vi 319. Wpis firey 
„spółrowej. Do r:jastru wpisano dnia 28 paź iziernika 1922, 
Siedziba firmy. Lwów. Brzmienie tr: Puwseeeh nz spi- 
-a handlowa A. Rartowski et Conp., Spółka a ogrza:, ed- 
jpowiedzia!ne$:ia. Przedmiot preedsiob'urstwa: prowańdae- 
we wszelkiego redznju czyn:iości hnadłowych. Czas trwa 
mia niaogranie omy. Forma» spó'ki: Spółka opiera sę RL 
fkontruke e z daty Lwów iO erpniu 1932 zdziałańym w 
formie akiu notzrjalnrg> 7 daty 1 rep. 1946. Kapiixł z:- 
jkładowy srółci wynosi 2.0 0. 00 aik. w gotówce w ca- 
ości wpłacony. Zawiądowcam: spółki są: Anirzej Ruiow- 
(ski i Jan Kuczab ński we Lwow e. Podnis firmy nast:- 
puis w ten sposób że jedzn zzawiadowców mm: eści awuj 
(podp s firmowy pod wypieanem lub wydrukowan:m 
L:zmien:'em firmy. 

Sęd okręgowy cywilny jako kandi. O, Iv. 

Lwów, dnia 19 puździaBika 1922. 1089 

Firm. 548 Rg. C. V 39. Zmiany dotyczące wps - 
noj Ermy spółkowej. Durrjasiru wgizano dnia 16 ezerw- 
ca 1932. Siedzika firm:: Lwów. Brzusienie firmy: Ew- 
bet materjałowo-u.dowłanc Towirzystwu, spółka z og:. 
odpow. we Lwowie. Zmieny: Uchwała srólników stwier- 
dzong akiem no aljak ym z dnia 24 maie: 1922 da L r. 
5182 podwyższo o kapital zakładowy do kwele 150,00 
Mk., która został: pelno splacona. Zawiadowcą ustano- 


mamme e a AA 


mn 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 14. lutego 1983. 


' DAT ei t 


Firm. 311/274 Oddz. €, V. 391. Wpis do re stelz oga iz ny odpowiedzia nš ią w myśl u:tawy z 6 
handlowego fimy spiłkewe. Do rsjesiu Oddział Gj marns luts L. 5 D. pp. oprta n koniraxeie z daty 
wciągmi <o Le mustzpuje: Siedziba; rmy: Kraków. Br m e-|Kiaków 3 paid ewika 1932 L. R. t3 5. Spółka z»- 
n.e famy: „iiczela* fnstytut heraldyczny i wyćawniczy,| warta na 2 laia z tem, że w razie niewypowiedzenić 
spółka s ogra ierona eśpowredcałzośca. | rzedm e: przeń- |na 3 miesiące przed -piywem 3 fat przedłuża sę n 
ziębieraiwa: Budaz e, owracowrwanie muyoejów i cgia-|ua-sz e 2? łata Kapi st zakiacowy wynosi 1,000 090 Mk. 
stanie drukiem prae w zakresio heraldyki i grnsw.e i, iw całośc. w gotówce wyłuco y. Do zastępsiwa spó:ki 
adzielaine <e adi wyjaśnień w »aire ie tychie, wyda-|Są uprawnieni dwa: zawi duwcy którym n tanowisn" 
vanie odpisów z właanyrh z'łeców bizlolecznych i ar-| Henryka Sibera i Ignacego Kor.bhnma w kiakamie ul. 
ch wmainych, wykonywanie pian acusbycznych w zakresie F orjańska zamieszkałych. Podpis firmy: pod b-znn - 


serażdyi siosew nej. Forma sról : tpółka z ogr u RAT firmy k órykolwiek z zaw iadowców położy sw. | 
D edpswiedzielnością w myśl usiuwy 26 var  IMWśjpedps. Dzie wasu: 6 stop. d, 1922. 
L. 58 Dz. p. p. o aria n: kenirekota Z i7 prd tin l Sąd su egəwy jato bandiewy edz. I. 


Kra ów, 3 listopada 922. 106 

Firn. 1.85. Stow. Hi 58. Zmiany dotyczące fi- 
my j ż wpisana j. Do rejestru wpisano dnia 6 Hstop d 
z Aad bd ]:9 2 Siadz ba rmy Zupuów. Brzmien:e fi my polk“ 
„stmowio.e Ludgarda kr. Gre: nełskieg> i Janinę z hs. | gszczędzoś ii poż.e-ek w Zapałowie Sow zar. æ nie- 
Scborów Marcnoskich kr. Gr «holską v Krakowie uita | gprasiczoną poręką Z any czřones zujądu M.chai 
Sziak £ zamieszkałych, Pedyw firmy: Fod bremien emi Qsudowski ustąpił Człankiem zarządu wybrano jsaa 
firmy k:órykulwisk z zawiadawców pałeży swe nażwi- | Popiejucha rolnika w Zapałowie. 


9:2 LR. $0094 Cras irwania spółki a eny NICZUŁ$. Rii- 
pitu zukizduwy spółki wyamosi 200.008 Mk. w a? 
gotówee wpłacony. Do zaasłępstw: sp tzi ao: xwnieni dwaj 
ziywizdowcy, każdy z niek san oduielnie. Zawalewi m 


ke. Dzień wpaz: 4 listopada 1922. Sad ozięgowy j3 o haadlowy oddz !V. 
„ Sad ekręgowy jaho handlowy O. IL Lwów, dnia 27 pańdzier ika 19 :?. 1103 
| Kraków, dna $7 puśdwiarnita 1938, 1086 L. cz. firm. 243, Rej. C 111. /mieny dotycząc 


Firm. 4621/22 C, V 4382. Wpis do rejes' ru hamdło-|już wpisanej fray spółzowe , Duia 28 gruduia 402: .. 
wego firmy zpóikowej. ko rejwatra ońhdzisł © wciązniętefprzy firmie Spółka transportow: .Gacova* spok 
ce naiiępujs: Sedziba firmy: Kraków, Bramsenie (rmy: |z nieograni zeng odpowiedzialnością fla zakładu gł»- 
Towazzys wo hkznaiewe-węgicwe, spóika Z ograniczoną | wnego mijąccgo Swą siedzbę w „rakewe woissno 
odyowiedzialnościąa. Kontraki spółki: z duty Kraków 29 jnasiępujące zmiany: Cofalęto udzielaną Leonowi Cha- 
g udnia 19 2 LR. 29280 Czas trwania spółki nisogra-i-|imewi prokurę dl: zakładu ubocznego w Ta nowie. 


czony. Przedm o. przedsi biorstwa: kupno i sprzedąż wg- Sąd okręgowy oddział IV. 
ga, koigi, cemieniu, ceq:rł, wapme, żelasa, blachy iiu- Tarsów, dnia -8 grudnia 193 1083 
uych  materjałów budowiauyck. Kapita? zaklidowy:; Firm. 47/98 A. IV. 91. Wpis do rejestru handio- 


1,000 600 Mk. zw całeści gotówką če spółki wpóneomy. | wego iiimy kupea pojedynczego. w pisano do r jesur 
Zawiadowcy: dr. Maurycy kiolzer adwska: w Krakowie, ; handlowego Oddział A. Siedziba frmy Kra ów Sira- 
uł. św. Gertrudy 2 i La arus vcl Leon kolzer przemy:ło-; don 27. Brzmienief.rmy : Małopolskie przedsiębiorstwo 
wiec w Krakowie ul. Gołębia 2. Spółkę zastępuje i firmę | górziczo-przeni: słowe Przedmiot przedsię ia stw : 
podpisuje każdy zawiadowca samodzielnie. Firme spółcij Wydobywan e węgla z kon lú i huriowny uandel wẹ- 
podpisuje się w ten zposób, że pod brzmieniem jej wyci-|gla. Właściciel B:rnard F.iieher. Podm. firmy: Wla- 
śniętera starapilą wydrakowanem luk wypisanem jeden |ściciel podpsywić będzia w ten spo ób, że 'Od wy- 
zawiadowca położy swój podpis, Dzień wpisu: Æ stęczn a] drukowaną wy śśactą lub napis.rą firmą „dałoyolsk : 
1923, przedsiębiors wo gó niz» przemiysiow:*" umieś i Swo, 
Sąd okiępowy jako hand: Oddz. Il. podpis iirmowy, imię : nazwi:ko. Daień wp:su 16 sty- 

, Kraków, dnia 31 grudnia 1922. 1089 |cznia 1923. . 

* Fim. 28/23 C, A. IV. 94 Wpis de rejestru han. Sąd okręgowy cywilny Ośdział il - 
diowego firmy kupca pojedynczego. Wpisano do rejestru Kraków, dnia 16 stycznia 19 3. a 1079 
handlowego oddzia? A. Bledziba firmy: Kraków pl. Mu-] — Firm. 1409/22, Siow. VI 53 Zmiany i doda ki do 
tejki 5. Brzwienie firmy: Rudok Datiner. zastępstwo fire | wpisznych już fru Sto arzyszen. Wpisano w iej-strze 
my „Mundus“ polsk'e fabryki mebli gęty.h Spka akc, | Stowarzyszeń z robkowych i gaspedaiczycii. Si.uzica 
„Jakób i Józef Koha“ fabryri mobli giętych, „Żywieckiej | Stowa zysztn a i brzmi nie firmy Ch ops:0 robetniez: 
tabryki papiera Spka axc.*, Solali Tow. z ogr. poręką |Stowa'zyszenie spożywcze z cgr. porz.ą w Lile to- 
hinde! drzewem i ariykułami tschnieznom,  Właściciaj: | wie. Uchwala Walnego zgromadzenia członców z diia 
Rudoif Dattner w Kra:owie. Udzieleno prokure Ładwiko-|3 grucaia 1922 postanowiono rozwiązanie i iiiwid cj, 
wi D.utuorewi w Kzniowie. uL Stude eka 25. podpis fir. | SCowarzy-zewia. Li widatorawi w,biano Anorz: a ri- 
my: pod wyciśnięiem brrmioemem fimy Rude f Dattner|szczka ı Aadrzeja Wilko.z , którzy 0:tąd Śwowarzy- 
podpis właściciela lub preku zysiy. Daen wpisu: 9 sty-|Szeme z dodatkiem w ':ikwitacji będą pocpisywali. 
cima 1928 i Wierzycieli wzywa, by swe pretensje uw Siewatzysze” 
Sad okręg wy jake bandi Odda. IL gia zgłoś li D ień wcisu B grudała 19 2 p 

Kratów, ónia 4 ssyezmia 1928. 1677] Saa ckręgowy cywilny jako kandlewy Oddział Il 

Firm. 1231 2 Oddz. A. IY. 75. Wpis do rejeat:a Aroków_ io eradria 1673 
handlowego firmy spółkowej. Do rejoatru oddz. A wcią- Firm. 3/23. Zmiany przy zaprotokolowanych tir. 
pnłeio ce nastepuje: S*dzlba firmy: Kraków ul, Bie lal mach. Brzmienie firmy: Semier Engländer. Dotąd: 
nr. 53—55. Brzmienie firmy: Landau Rubirex i Se irc,; Własciciel: Sender Engländer. Podpis: własnoręczny 
'rcedmi't przedsiębioratwi: Hand.l tekstytne - bławatny. | właścicieli, Odtąd: jawna spółka handłowa Właści- 
F rmą spółki: Jawaa spółka hand owa e3 28 czeiwcaicjęłe: Pere z Gutorthów Englżnderowa, Rilckła czyli 
1922. Spółmicy esobiśc e odpowiedziała: 1. Sera Lea | Dopina FEngltndierowa. Chaja Ryfka czyli Helena Herzi- 
Landan w Kr.łowie ul Miedowa 20 2. Marika Rubinek gowa, Naftali Engländer, Jakòb Engkinder, syn Sen- 
w Ńrakewie wł. Brsosowa 11: 3. Ee schon tiemoch »zp- dera. Upowerźwieni do zastępstwa i podpisywamia fir- 
ro w Krakowie ui. Diela 56 zaminezkal. Do zawtępatwa " RR 3 ; e 

i ` a SWE i my: Jakób Engiżnder, syn Mojżesza, Naftali Englan- 
„półki są rpmawnieni każdy ze spółni:ów i prok-r:yst- ą ę F : Ą 
„umodzłelae. Podpis f emy: Pod brzmieni'm firmy ktory- | de", Jakób Engländer, syn Semdera, kołlektywnie dwai 
kolwiek e spólmików al.o prokurzysta umieszczą swój)” wsnienionych pod dotycczasow em brzmieniem fir. 
podp.. Prokucz udz elonv Henochow: Land 'uowi w Kra- amy. podpisują się własnoręcznie. Data wpisu: 5. sty- 
sowa ul Msdowa !0 zamisszkalemu. Dzień wpiru: 3|cznia 1923. 
listopada 1932. Sąd okrętowy handlouw, Oddział TV. 

Sąd okręgowy j»ke handl. Gddź. Il. Nowy Sącz, dnła 5. stycznia 19238. 1035 

Kraków, 31 a. yw 19232, 1064 Pirm. 27/23. Zmisny Fa zaprotokołowanych {ir- 

Firm, 838 Rz. A. ll 364 Wpóa firwy po'edynczej | nach Frzamemie firmy: M. Dietthorm. Dotąd: Siedziba 
Do rejestru wp: ato dnia 39 kia 1920. Siedziba ri firmy: Stary HE Octad: Nowy Sącz. Data wpisu: 
«.: Lwów. Br. min» firmy: Dom kandłow  Mieha? He- |20. Stycznia 1923. , 
ren impen i ekrport lewarów przemysłowych we Lwo- Sąd okręgowy hamdłowy, Oddział IV, 
wie. Frsedmiet przedw ebie stwa: Imp rt i e sport towa- Nowy Sącz, dnia 20. styczwia 1923, 1037 
rów przemąsłewych z obrta niewvjetych. Prze lsiębiar- Firm. 1825. Eg. A, HI. 189. Zinłany dotyczące firmy 
stwo istniuję od ima 1 czerwsa 1330. wWłaśccielaw. jes [te wpisanej. Do rejestru wpisano dnia 22. listopada 
Miekał Herer, kup ec we Lwowie ni. Petotkicgo B, Po4-|] 1922. Siedziba firmy: Lwów. Brzmienie firmy dotąd: 
ps firmy rastepuio w lea sposób, że pod brzmeniem| Jean Marchasd e: Comp. Reprezematian-Comnatssieii. 


wiono Fugeninsza ©horstieg , bndewni”zege we Lwowie, | rmy Smaeści swój podpis wlasciciel. odtad: Jean Marckanć et Comp. Zmiany: przedmiot 
ml, Jakóba Strzemię 11a), zawiadowea Alfred Stetmach - „5d okrzycw; ea bandi. Oddz. IV, . |przedsiębiorstwa rozszerzono na pośrednictwo w kup- 
wieg ueigpil. Zruwnioze brzmienie ustspa IX keoniraktu Lwów, %5 czerwsa 920. 90: | nie i sprzedaży periem i win. 
spółki z daia 7 maja 1920 do L. rep, 1003. £ Firm. 203 Rg. A ilL 256. Wpis jawnej szółzi kax- Sad okręgowy iako kandłowv, Oddział IV. 

Sąd osręgowy jazo handł. Oddz. IV, dlo wej. De remjestru weisano dnia 4 Futego 1920. iedz- Lwów. dnia 22. Nstepada 1922. 1052 


lwów, dnia 13 czerwau 192:3, 1% 


F rm. 60t Rg. A. 1. 3'5. Wpis jawne: spółki kan- 
diewe', Do rej siin wpisano dania 5 mua 1920. Sedzib: 
frmy: Lwów. Brzmienie firmy: „Tytan* dom handiowe- 
„Komisowy J. Dańków i Sp. wa Lwowie, Praeimici przed- 
siębiorstwa: Prowadzenie we Lwawie pr-ods biore e 
kupna i sprzedaży en grös, oraz pońredmictwa w zaknpnie 
A sprzedaży technicznych ma erjałów odhadowy kraja, mu- 
„szyn selniczych, lokomobili i motorów, zietniopłodów, 
technicznych artykułów co-ziennese nżytru i papieru 
drukarskiego. Rodz:i spółki: !awna spółka handlowa o. 
4 maja 1920. Spółn'cv: Jan Dasków kupiec wa Lwow e 
dj Teodozy Biakawicr urzędnik bznkowy we Lwowie. Spo- 
Ańcy nprawnioni de zastępstwa: Każdy spółnik z esobna 
"Podpis firmy: Pod brzmieniem firmy podpis jednez: 


na firmy: Lwów. Brzmienie ii m : Biuro kandiu paszy dia 
bydła i kimi „Pasza* Zanon Poznański i Józ-f Tysk. 


Praedmie! przedsiębiorstwa: Kspno i sprzeda? paszy dii 7 5 

ovdła i komi. Redzaj spółki: Jawna spółsa hanrilowa oc sine ala biur ? 

i lstopidn :9:9. Spółnicy: Zenon Poznarski i Jócef 1)-| W gęntrnm. miasta mnrjdajacej sie kamienicy 
ski, obaj we Lwowie u..apuvkska16 Spolniey uprawne-| > „pnirainem okrłówadiewa dó zazitany 7—J4 


ni do zasięstwa: Obaj spółnicy kollektywnie Psdt s] Ląpoj, za dwa mieszkania o 4-6 pokojach bez 


irmy: Ped wyełśnietnm lub wpsenem krzmieniem firmy centralnego « 
A f í g k Š > zrzewania. 
następują para „ba ara A dz . Zgłoszenia do Administraeji „Gazety Luo- 
Rd GKTĘKUWY p220 ALU Mz s 4 „Ml, . 940 
żar o irirna ON 1095 wsicief= wraz z oferta pod Ri, Wałowa 4 


Firm. 1244122. Oddz. C. V. 8%. Wpis do rejestru 
haadiowego fir:ny spółkewej. Do reje:t oddz. C. 
wcisgnięto co sasterwie Siedziba firmy: Kraków m 
Piocjaiska 6. Brzmieine firmy: ił Siloer spółka Z ogra- 


rawdziwe KILIMY GŁINIAŃSKIE 


na Ściany i podłogę, nad I prz.d łóżka, partjery, 
chodniki, narzetk: na e'emznyv, bujaki, podue, ki 


Isrólnika. u:czóną odpow edzisłpości». Prz dmiot przedsiębiorstwa i pztarawki ip = 

$ Sąd okręgowy eyw. jako handlowy O. IV. handel towarów jedwabnych. W. ketowych i tekstylia’ n MOŻNA natyc: DOM RIGIKÓW LWÓW 
Lwów, dnia 5 maja 1920. 1096 | oraz handeł jedwabu : przędzy. Forma spółki: spórka PLAC SW. DUCHA ebok koscioła OO, Jezadów 
Prenumerata bez odnoszenia miesięcznie 6060 mp. z odnoszeniem lub poczzą miesięcznie 7000 mp., za granicą 9096 mp, -— Redakcia czynna 


ed g.8rato do 2 popol., z wyjątkiem medziel i 


świąt. — Redaktor nacz. przyjmuje od g. 1—2 popol. —- Listów nieirankowanych nałeżycie nie 


przvimuje się. -— Rękopisów Redakcia i Administracia nie zwracają. — Konto Poczt. Kasy O. 141.600. 


Redaktor odpowiedziałay: JERZY KONARSKI. Naieżytość pucziową Opiacono ryczadiem. Drukarma Posta, Lwów, m. Chorągieryay 31. 
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